do miesskanin dopłaca się 
«0 hal. miesięcznie. 
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Wydanie poranne ` 


Przedpłata « 
na „Głos Narodu* wynosi 
na prewiacji: miesięcznie 
kor. 270. W państwie ni% 
mieckiem kwartalnie: 10 
koren. W innych państwa 

kwartalnie koron 18—. 


Nmer pojedynczy w miejsca 
10 h. Ba prowincji 12 k. 
Każda zmiana adresu 40 %. 
Numsr niedziełny ilustro- 
wany 14 hal. 


©głoszenia (inserary) przyjmuje upoważniony przedsiębiorca tego działu p. Włeórimierz Strycharski w biurze inseratowem „Głosu Narodu“ róg ul. św. Krzyża i Mikołajskiej 1. 7. 

O4 miejsca wiersza drobnem pismem (petit) za pierwszy rez 16 halerzy, — za każdy następny raz 18 halerzy. — Nadesłane po 60 halerzy od wiersza za każdy raz. — Śluby, 

mekrologi etc. 80 hał. Zamiejscowe ogłoszenia przyjmuje: we Lwowie 8. Sokołowski, pasaż Hansmanna, w Wiedniu Haasenstein & Vogler, (także w Hamburga, Frankfurcie 
pad Menem, Berlinie, Lipsku, Wrocławiu). — M. Opelik, R. Mosse, M. Dukes, H. Schalek, w Paryżu C. Adam rne de Varenne 88. 


Mr. 161. 
Z powodu nowych podatków. 


Projekty podatkowe, nad którymi obraduje 
Rada miejska, wywołały silne zaniepokojenie 
wśród ludności naszego miasta. Przeciążenie po- 
datkowe jest tak dotkliwe, że proponowane no- 
we ciężary nie mogą być obojętne dla ogółu o- 
podatkowanych. To też otrsymajemy w tej mie- 
rse różne uwagi ! protesty. Jeden z listów, saj- 
mających się tą sprawą, podajemy poniżej. 

x 


x Ed 

Z prawdziwem zaniepokojeniem dowiadujemy 
się o projekcie progresywnego podatku czynszo- 
wego, podatkn od spadków, wreszcie podatku od 
biletów tramwajowych. 

Ufamy, że komisja świetnej Rady miasta, ros- 
petrzywssy dobrze miejscowe stosunki, sama u- 
mma, iż trudno nowy haracz nekładać na sbyt 
przeciążonych mieszkańców. Wszak rządowe po- 
datki od spadków niezwykle są już wysokie i 
bezwzględne; znamy wypadki, w których osta. 
mi grosz, mogący służyć do poratowania rodzi- 
ay po Śmierei ojea i męża wyuiśniętym został 
dla zaspokojenia opłaty spadkowej. Niedawno 
sprzedano w drodze licytacji wioskę wdowie z 
kilkorgiem dzieci, bo jej stać nie było na opła- 
te spadkową. I tu jeszcze upatrywać źródła do- 
chodów ! 

Tak samo przedstawia się sprawa podatku 
prog resywnego. 

Świeżo wykazała ankieta, jaki jest prosent 
sadłużozych urzędników w całej Galicji; przed 
aiedawnym czasem statystycznie wykazano, jak 
ludność nasza raieszka niewygodnie, tłocząe się 
dla oszczędności w mieszkaniach, prawie po dwa 
razy tyle liczących jednostek na jednę ubikaeję, 
eo za granicy. Czyż to nie wskazówki, że stru- 
na już jest przeciągnięta i dalej w tym kiernn- 
ku iść nie można? W ciągn ostatpich dwóch, 
trzech lat, ceny mieszkań poszły w górę, przy- 
szła wreszcie cpłata wodociągowa, wzrastająca 
aakoniec ogólna drożyzna wszystkich artykułów 
żywności, ogromnie dotkliwie dają się we znaki 
średnio zamożnej ludności, nie mającej możności 
powiększenie swych dochodów. 

Weżmy n. p. rodzinę składającą się| z sze- 
ściu lub ośmiu osób, mającą 4000 k. rocznie do- 
chodu. Obliczywszy najskrupulatniej najkonie- 
eaniejsze potrzeby tej rodziny i prsypuściv szy 
nawet, że niema do opłacenia procentów od dła- 
ga, przyjdziemy do przekonania, że jeśli zwła- 
azeza dzieci są małoletnie i żadne z nich jess- 
eze nie zarabia, to tej rodzinie, prócz najpierw- 
szych potrseb życia tj. pożywienie, ubrania bar- 
dzo skromnego i opłacenia mieszkania, — W ra- 
zie wypadku choroby jnż na lekarza i aptekę 
nie starczy, — nie mówiąc o tem, że teatr, kon- 
eert i wsrelkie, choćby najtańsze rozrywki są 
rzeczą zakazaną, jeśli stale bronią s'ę od dłu- 
gów. I jakże tu skazywać takich ladsi na pła- 
eenie podatku progresywnego? Chyba, że z mia- 
sta przeniosą się na dalekie przedmieścia w gor- 
s:6 warunki, Ścieśniając jeszcze miesekanie, by 
dać z siebie wycisnąć podatek z krwawo zarobio- 
nego grosza! 

Tak się przedstawia położenie wielu rodzin, 
których jedynym zbytkiem jest niezbyt oddałone 
mieszkanie od miejsca swego. zajęcia, eryste, 
w zdrowem położeniu będące. 

Wytwarza się dziwna kolizja; z jednej stro- 
ny dążymy do tego, by uprzystępnić wygodne 
mieszkania nboższej warstwie pracującej, z dru- 
glej zaś, ludzicm, którzy Gd urodrenia do pe- 
wiego komfortu przywykli a nieszczęśliwym zbie- 
giem okoliczności, albo spad.i do skromniejszych 
Warunków, albo lepszych dorobić się nie mogli, 
tym odjąć chcą przes podatki jedyną przyjemność 
życia t. j. zdrowe i wygodne miesskanie ? Jakże 
sobie wytłówśczyć to ekonomiczne vagudnienie ? 
Czyż kwestja ta nie powinua być przedmiotem 
ogólniejszej dyskusji zanim Rada miasta wyda 


wyrok, którego następstwem moai być zubożenie | 
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rase waranków egzystencji wielu rodzin. Wszak 
Saisi jest postępu w każdem społeczeństwie 
poprawa byta, czego nam przykład dają kultu- 
ralnie wyższe od nas narody, czemuż my więc 
pod tym wsględem mamy pozostać w tyle?... 


Co z tego wyniknie? 


Co mówi nauczyciel wejskowy Japończyków ? — Ge- 
nera} Meckol wierzy w ostateczae swycięstwo Ja- 
ponji? — Jak to uzasadnia? — Armia japońska jest 
wserową. — Rosja nawet, gdyby zwyciężyła połowi- 
cznie, musi rozpocząć reformy. — Zaegną sie one Od 
ograniczenia wszechwładztwa kliki biurokratów rosyj- 
ako- niemieckich. — Dynastja, suma niemiecks, musi 
ową klikę poświęcić dle ratowania własnej skóry. — 
Renia przestanie iś6 z Frmsomi ręka w rękę. — Ber- 
ln się tego boi i kokietnje Resją. — Wszelkie, choć- 
by najmniejme reformy, wzmocnią naród polski w sa- 
borze rosyjskim. — Ten postęp narodowy ocddziała 
dodatnio na Polaków w zaborze praskim. 

(Mm) Generał praski Meckel był jako major 
sstabu generalnego od 1885 do 1895 instruktorem 
armji japońskiej, 

Odwiedził go teraz w jego willi pod Berlinem 
współpracownik „Berliner Local-Anseiger*. Wśród 
mnóstwa pytań, jakiemi dziennikarz zarzucił ge- 
nerała, było także i to, czy Japofńesycy nie zo- 
staną pobici w dalszym ciągn wojny. 

—— Placmego wojna miałaby się zmienić na 
niekorzyść Japonji ? — odparł gonerał Meakel. — 
Wojska japońskie I nadal będą się odznaczały 
pogardą Śmierci. Uzbrojenie i materjał wojenny 
są bez zarzutu. Co widnieje w wykazach, to istnie- 
je także w rzeczywistości. Organisacju jest tak 
dobrą, że lepszą być nie może. Żołnierz japoński 
strzela wybornie. Według wszystkich wiadomości 
artylerja japońska sprawia sie wyśmienicie. A na- 
stępnie co to za kierownicy! W korpusie oficer- 
skim — co to za mnóstwo tęgich głów! Rosja- 
nie taką ilością inteligentnych oficerów nie mogą 
się pochłabić żadną miarą. Jeszcze w roku prze- 
ssłym uczyłem sześciu oficerów japońskich. Ich 
wiedza poprostu mię zdumiewała ! 

Generał? Meckel utrzymuje, że Japonja zwy- 
cięży, Wyśle ona w pole tylko 400,000 żołnierzy, 
lecz do Azji wschodniej również i Rosjanie nie 
moga wysłać więcej, ponieważ nie zdołają nale- 
życie wyżywić takiej masy. 

Przypuśćmy jednak, że ostatecznie zwycię- 
stwo przechyli się na stronę Rosji. W każdym 
razie przecież nie będzie to zwycięstwo zasadni- 
eze; Rosja zdoła eo najwyżej przywrócić „status 
quo* przed wojną, bez możności wypędzenia Ja- 
pofńczyków z Korei. Niozem zaś nie zdoła na- 
prawić utraty powagi 1 wpływów międzynarodo- 
wych skutkiem klęsk dotychezasowych, odsłoni 
cia fatalnego nieporządka w administracji cywil- 
nej i wojskowej, zdemaskowania wszystkich stron 
ujemnej machiny absolustycznej. 

Jakie wynikną stąd następstwa ? Czy istotnie 
osłabienie Rosji równa się wzmocnieniu Niemiec, 
jak twierdzili pewni polityey polsey? Na pierw- 
szy rzut oka tak mogłoby się zdawać. Ale tylko 
na pierwszy rzut oka! W gruncie rzeczy stanie 
się zupełnie inaczej. r 

Nie twierdzę, by następstwem wojny było 
zaprowadeenie konstytucji. W każdym razie prze- 
cież dojdzie do ograniczenia samowoli biurokra- 
cji, a zwłaszcza tej części biurokracji, która na- 
wet przez Rosjan jest znienawidzoną, to jest 
Niemców i potomków niemieckich. To nie przy- 
padek, ale objaw bardzo Sympiomatyczny, że 
obecnie pannje oburzenie powszechne na hr. 
Lamsdorffa. Hr. Lamsdorff w oczach Rosjan u- 
chodzi teraz za głównego przedstawiciela tej kli- 
ki niemieckiej, która od lat dwustu obsiadła Ro- 
sję, ciągnąc z niej wszystkie soki ożywese i 
tępiąc żelazem, kejdanami, Nyberją wszelkie po- 
rywy samodzielne narodu rosyjskiego. 

Dynastja Holstsinów- Gottorpów, sama niemie- 
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pozostająca w żywej styczności z właściwą swo- 
ją ojezyzną, musi się rachować z prądem anty- 
niemieckim społeczeństwa rosyjskiego. Chętnie 
zatem poświęci całą klikę Lamsdorffów, Kapni- 
stów, Betkendorfów, Osten-Saekenów, Wittych, 
Plewyzh, Priedriehsów, Friederishów. Nolkenów, 
Mallerów i innych, jak się tam oni zowią, Niem- 
ców rosyjskich, byle tylko przejednać rdzenne 
społeczeństwo rosyjskie. 

Ta klika zaś właśnie przemawiała staie sa 
łącznem postępowaniem Rosji z Prasami. Nigdy 
wpływ Prus w Petersburgu nie był silniejszym, 
jak wtedy, gdy na dworze rosyjskim panowała 
koterja Adlerbergów. 

O tem wszystkiem zagranica nie ma jeszcze 
pojęcia, lecz wiedzą o tem na dworze pruskim, 
gdzie Rosja i kwestja rosyjska są studjowane z 
równą pilnością, jak sprawy polskie. I dlatego 
to dyplomacja praska w przewidywaniu utraty 
tak ważnej placówki politycznej w Rosji, jaką. 
jest klika rosyjsko-niemiecka w zarządzie eywil- 
nym i wojskowym, dlatego to kokietuje ona Ro- 
zję z niesłychanym wysiłkiem, aby tylko zapo- 
biedz rozdwojenia między Niemcami i Rosją. 

Prasy dalej wiedsą, że wszelkie reformy w 
Rosji — a te reformy przyjdą — choćby w ma- 
tym zakresie, muszą wzmocnić stanowisko ludno- 
ści polskiej, inteligentnej, oszczędnej, pracowitej 
w zaborze rosyjskim. Pewność opieki prawnej, 
pewność mienia, łatwość pracy normalnej, gabez- 
pieczonej przed samowolą i kradsieżami admini- 
stracji rosyjskiej, da Połakom w Królestwie Pol- 
skiem i w prowincjach zabranych możność szyb- 
szego rozwoju, wzmocni ich pod względem naro- 
dowym 1 cywilizacyjnym. A owo wzmocnienie 
narodu polskiego w zaborse rosyjskim pokrzepi 
Polaków w zaborze pruskim. Rząd pruski będzie 
się musiał liczyć z tym przypływem fali narodowej 
polskiej. 

Rzecz jasna, że takie zmiany nie nastaną od- 
ragu, lecz zwolna, gdyż życie gromadne, zbioro- 
we nie pędzi tak wartko, jak losy poszczególnej 
jednostki. Nastaną przecież niezawodnie ku za- 
wstydzeniu Krótkowidzów, a ku pokrzepieniu 
W: którzy wierzą w odrodzenie polityczne pol- 
skie. 


WOJNA. 


W głównej kwaterze w Llaojang. 

Korespondent warszawskiego „Słowa ” tak 
opisuje swoje wrażenia z Liaojang w połowie 
maja: 

Jestem w ognisku jednej z największych wo- 
jen, jakie kiedykolwiek wstrząsnęły światem. 

Liaojang kipi. Czuć wrzqtek palący wielkiej 
tragedji. 

Przez ulice starożytnego miasta, wśród sze- 
resów kolorowych sklepów i pstrych straganów, 
ciągną codziennie kn południowym i wschodnim 
bramom miasta śpieszące na bój oddziały wojsk... 
Maryka gra marsze; ludzie, konie i wozy po- 
dnoszą szary pył... Tłum chiński wybiega ze skle- 
pów i z pedwórek — i patrzy ciekawie. 

Lud chiński labi widowiska. Więc wymarse 
wojsk, w szyku bojowym, robi na niego wraże- 
nie. Smieją się oczy czarne, wyciągają ręce wska- 
anjące... 

— Dia Rosji — mówił do mnie pewien osi- 
wiały jenerał, gdyśmy się prsypatrywali wero- 
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liaojańskiego hotelu Enropejskiego — wojna obe- 
ena jest najpoważniejszą 1 nejtrndniejszą Wal- 
czymy na wielkim obszarze 600,000 wiorst kwa- 
dratowych, czyli na obszarze, równym Austro- 
Węgrom, ale wśród ludności nam nieznanej, a 
może i wrogiej, z którą nie możemy się bezpo- 
średnio porozumieć. Walczymy w kraja, który 
z Wołgą połączony jest tylko jednym, jedynym 
torem koleji na przestrzeni aż 7,000 wiorst! 
Walesymy wkońcu z nieprzyjacielem wyśmieni- 
cie zorgonizowanym i niegwykle karnym, który 
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postawił wszystko na jedną kartę i jest wsku- 
tek tego patrjotyernie podniecony. 

— Zwróć pan jednak uwagę — wtrącił pë- 
wien doktór wojskowy — iż jest to wojna ple- 
mienna. Ja sam jestem Czarnogóreem z narodo- 
wości. Uważam tę wojnę, za wojnę słowiańską. 
Utwierdsa mnie w tem fakt, iż wśród wojsk, 
idących tu na bój, nie spotkasz pan innej naro- 
dowości, prócz rosyjskiej, małoruskiej i polskiej, 

— Widzę tn wszakże — mówię — dość du- 
to synów Kaukazu. 

— Tak, ale oni nie należą do armji regnlar- 
nej i tworzą tylko małe oddziały, esyli „bandy“ 
ochotnicze... 


LJ * 

Gorączką wojny objęte jest w Liaojang prze- 
dewszystkiem przedmieście i eała, bardzo obszer- 
na, stacja koleji. 

Główny wódz, jenerał Kuropatkin, jest je- 
daak dla ogółu niewidzialny. Pracuje od weze- 
anego ranka do nocy w swoim wagonie, do któ- 
rego biegają wciąż z telegramami i wybiegają 
z rozkami adjutanei i dyżurni podoficerowie. 
Najbliższe otoczenie głównego wodza stanowią: 
jenerał major Charkiewicz, jen. major inżynier 
Wieliczko, jenerał-major Huber; pułkowniey: ba- 
ron Osten-Sacken, kr. Jerzy Bobrihski, Knorring 
i Daniłow, podpułkownik Siwers, rotmistrz hr. 
Stenbok, sztab-rotmistru ks. Urusow, wreszcie 
doktór medycyny Jan Dejkun. Wszyscy oni za- 
mieszknją w pociągu głównodowodzącego. 

Jenerał Kuropatkin wyjeżdża tylko na prze- 
glądy oddziałów wojsk, gdy nadchodzi chwila wy- 
marszu na pise boju. Pozatem, codziennie po- 
dejmuje po kilka lub kilkanaście osób obiadem 
w swoim wagonie — jadalni. Goście bywają za- 
praszani kolejno, zarówno wyższych, jak i niż- 
szych stopni. Zaproszeniami na obiad zaszezyca- 
ni są także przedstawiciele administracji kolejo- 
wej i przedstawiciele państw zagranicznych. 


r Na peronie lisojańskim cały dzień tłum. — 
w izy! restauracyjnej dworca trudno się przeci- 
snąć. 

Kie duży stół, dość obficie zastawiony 
przekąskami i butelkami, zajmują dwa razy dzien- 
nie agenci wojskowi państw zagranieznych. Jest 
ieh 22-ch. 

Stół ten ególną zwraca na siebie uwagę. — 
Rozmaitość mundurów, rozmaitość typów. Zagra- 
niezni agenci wojskowi trzymają się bardzo po 
ważnie, prawie etykietalnie — €©zują snać zwró- 
eone na siebie oczy, Siedzą w „swojem* między- 
narodowóm gronie, jedzą, popijają, leez mało 
mówią. 

Najwspanialej przedstawia się snehy, wysoki, 
zadumany jeneral Gerard, przedstawiciel Angiji, 
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agentów angielskich — pałkownicy: Joters i 
Houmu. Franeja ma również trzech przedstawi- 
cieli: jenerała Silvestre'a, majora Cheminon i 
kapitana Boassć. Charakterystycznie się wyróżnia 
opasły, rndawy major pruski, baron von Tettau. 
Obok niego państwo niemieckie reprezentuje pod- 
pułkownik Lauenstein. Młody kapitan hr. Szepty- 
eki elegancko nosi zgrabny mondar snstrjacki i 
rozmawia najezęściej z majorem bułgarskim Pe- 
padopowem. — Zda się być ze spiżu wykutym 
ogromny kapitan Stanów Zjednoczonych Jedson. 
w kawowej kurtce, żółtych sztylpach i oryginal- 
nym kapelinszn z podwiniętemi skrzydłami. Są 
tu nadto przedstawiciele Szwajcarji, Hiszpanii, 
Włoch, Szwecji i Norwegji. 


* * 

Wieczorem stacja koleji rzęsiście się oświetla. 
W bufecie kolejowym głośne rozmowy i ciche 
toasty. Na peronie spacer pod rozgwieżdżonem 
niebem mandźnrskiem. Gdzieniegdzie swawolne 
głosy kobiece, szelesty jedwabiów, zapach per- 
fum. Za armją idą i „one“. 

Nieprzewidziane następstwa wojny. 

Jedną z najcenniejszych i najbardziej zazdro- 
śnie strzeżonych posiadłości rosyjskiego skarbu 
koronnego, stanowią wylęgarnie fok i wyder na 
wyspach morza Ochockiego i na brzegach Kam- 
czatki. Już podezas wojny krymskiej, gdy cała 
flota rosyjska zajęta była na morzu Cearnem, 
skorzystało ze sposobności kilku amerykańskich 
rabusiów; urządzono wyprawy na te wybrzeża i 
powybijano mnóstwo fok. Od tej pory rząd ro- 
gyjski utrzymywał na tych wybrzeżach kilka 
statków strażniczych w porze lęgu, żeby nie do- 
puścić na wyprawy rabusiowskie. Wyłączne pra- 
wo bieia fok ma „kamezackie Towarzystwo han- 
dlowe*, które sprzedaje rocznie 200 do 300 skór 
wyder, każda w cenie 6000 koron i 25.000 skór 
fok, wartości około 4 miljonów koron. Najlepsze 
skóry nie dostsją się do hsndlu, gdyż otrzymują 
je, według umowy, członkowie rodziny cesarskiej. 

Obecnie kiedy flota rosyjska jest zniszczona 
lub unieruchomiona, przygotowują się już całe 
fotyle japońskie w liezbie około 200 statków. 
Obliczają, że mogą one zdobyć skór w cenie 
trzydziestu miljonów koron, nie mówiąe o stra- 
tach, jakie Rosja poniesie przez zniszczenie wy- 
lęgarni na całe lata. Jednocześnie wybiera się 
mnóstwo rybaków na połów łososi w rzekach 
Kamezatki. Wylęgarnie na wyspach Beringa i 
Miedzianych są najobfitsze na świecie. Znajduje 
się tam 6000 do 8000 zwierząt, z których Ja- 
pończycy abiją pewnie więcej jak połowę, pod- 
czas gdy w innych rejonach zdobyć mogą do 
stu tysięcy. Porat pierwszy pojawią się na ryn- 
kach Światowych bezcenne skóry, które dotąd 
tylko rodzina cesarska w Petersburgu otrzy- 
my wała. 

Japończycy przygotowują tę wyprawę także 
jako akt zemsty. Wielu z poławiaczy straciło 
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w poprzednich latach swoje statki, skonfiskowane 


przez Rosjan, wielu ginęło i znosiło męcsarsie - 


w więsieniach Władywostoku, to też teraz, kie- 
dy Rosja jest bezsilna, kiedy do pomosy prsy- 
będą jeszeze dwa japońskie krążowniki, zemsaczą 
się, przyprawiając Rosję o nową a dotkiiwą stratę. 


Finanse i wojna, 


II. Tak prosto, jak tataj teoretycznie zakre- 
śliliśmy, nie przedstawiają się jednak rzeczy w 
praktyce. Niełatwo jest ocenić chwilowe położe- 
nie śinansowe odległej Japonji, ma się jednak 
z dalekiej perspektywy wrażenie, iż patrjotyzm 
narodowy, podniecony powodzeniem wojennem 
rozwija niezwykłą elastyczność ekonomiczną i ra- 
chunek nasz zapewne w praktyce zmieniłby się 
na korzyść Japonji wskutek możności ulokowa- 
nia na rynku krajowym jeszcze dalszych sum po- 
życzek wewnętrznych, a niemniej dopnszezalno 
ści znacznego rozszerzenia obiegn' papierowege 
bat wywołania azta. Kwestja bowiem obiegu mo- 
netarnego to rzecz zmienne. — Przy pomyślnej 
wojnie zapewne widzi się w Japonji gorączko- 
wy ruch ekonomiezny, który wymaga specjalnie 
wobec potrzeb wojennych zwiększenia ilości śro- 
dków obiegowych. Zaufanie zaś w siłę państwa 
zwycięskiego ułatwia niesłychanie zastąpienia o- 
biegu metalicznego w znacznej czyści papiero- 
wym bez szkody finansowej. Bardziej jeszcze a- 
kcentuje się potrzeba i możność rozszerzenia cyr- 
kulacji pieniężnej przez fakt zajętia przez Japcaję 
obszernych przestrzeni kraju obcego. 

Odwrotnie przedstawiają się pomienione wzglę- 
dy dla Rosji, oezywiście bliżej nam znanej. — 
Niepemyślne reznitaty wojenne odkrywają słabe 
strony organizacji państwowej i wpływają przy- 
gnębisjąco na siłę i elastyczność ekonomiezną 
narodn. Poważne organa warszawskie wskasują 
na zmniejszającą się ciągle siłę kapezą i handlo- 
wą wypłatność w Rosji. Okręgi przemysłowe 
kongresówki wykazują niesłychane zmniejszenie 
zapotrzebowania do Rosji towarów i zmuszone sę 
ograniezać iiość robotników i liczbę godzin pra- 
ey w fabrykach. 

Panktnalność wekslowa pogarsza się bardze 
i zmusza fabrykantów do prolongowania wekali 
towarowych, 60 może niejednokrotnie groźne wy- 
wołać następstwa. Jeden tylko przemysł żela- 
my mało cierpi dotychczas, a to wskatek bez- 
pośrednich obstalanków wojennych. Tutaj znaj- 
dą stę naw:t fabryki robiące wprost świetne 
interesa, Sa to jednak tylko jednostki wobec e- 
götu narażonego na wielkie straty. Nawet cona 
ziemi zaczyna się poważnie cofać wobec pogor- 
szonych stosunków pieniężnych i wstrzymania 
się pokupu ziemi ze strony włościan. 

Bank państwa i inne instytucje kredytowe 
robią wielkie usiłowania podtrzymania kredytu 


przez 
Artura Gruszeckiego. 


60 (Ciąg dalszy). 

Wyobrażał sobie, że dziewczyna z powodu 
której Frasel został ukarany, musi być niezwy* 
kle piękną i ponętną; a Stasia wydała mu się 
zaledwie przystojną. s 

— (dłupi ten Frasel, narażać się dla takiej, 
pomyślał, i jakkolwiek ustępujący kolega prosił 
go, by ukarał duiewczynę za jej hardość 1 nie- 
pesłnszeństwo, osądził, iż będzie stosowniej nie 
okazywać na razie jakiejś szezególnej surowości. 

Zrobiwszy kilka uwag przeszedł następnie do 
innej sali. 

Pomiędzy rebotnieami rozległ się półgłośny 
szopt : 

— Jak się nasywa? 

— Krażik.. Krużik... odpowiedziano. 

— Weale grzeczny i ludzki, — pochwaliła 
asystenta Bronka. 

— Przynajmniej nie wymyśla, — szepnęła 
ER — i nwakałaś Staszka, nawet niczego 
aobie. 

— E, ani spojrzałam, — mruknęła. 

W czasie pauzy po dziewiątej ujrzały cygar- 
niezki Serowską wlokąeą się po schodach z wiel- 
kim trudem i męką. 

— A wy nie do domu? — zawołała Bronka. 

— Czy puściłby ten sbrodniarz, — odparła 
roskalona, — powiada, że mam czas, a ledwie 
zipię.. tohu nie mogę złapać. 

— Chyba was nie widział, — wątpiła inna. 

— Ale... przyszłam do gabinetu jego, pokor- 
nie proszę, jakom słaba... ten doplero jak nie 
fuknie... 

Wstyd mi powtarzać i powiada kasa nie bę- 
dzie płaciła, kiedy cheg mieć dzieci. 

— O Jesa! tsk'e szalone pieniądze biorą z 
nas, i jeszcze urągają! — rawołała jedna ze ała- 
ohaczek. 


— I pomyśleć, że to z naszej krwawiey opła- 
camy tego doktora, i on leczyć powinien !— do- 
dała Sabinka, — a ten rozjeżdża powosóm, a nas 
ma gorzej pomiotła... jestże to sprawiedliwość. 

— Nawet tatarzyn byłby jug lepszy i jakiś 
Indzki. 

Wśród wymyślań, skarg, narzekań, weszły 
do sali, i Serowska szła meldować dozorcy swój 
powrót, gdy nagle zatoczyła się, i byłaby padła 
na ziemię, gdyby jej nie podtrzymały inne. 

— Oj ginęt.. Umieram | 

I poezęła głośno jęczeć. Porwały się z miejse 
čo starsze i dośniadezeńsze cygarniczki, i każda 
poczęła głośno nietyiko doradzać iekarsówa, leez 
i narzekać na niesumienność doktora Fasolkie- 
wicza, który zabił taką zaeną kobiety, matkę 
dzieciom. 

Wszezął się okrutny gwar i rozgardjasz, że 
aż ze sąsiednich sal przybiegły robotniee, i do- 
piero zaczęły wspólnie kląć doktora. 


Na te krzyki wpadł do sali asystent Krużik, 
pytając zaniepokojony, eo się tn stało? 

Jednak głos jego zginął w tłumie, i dopiero 
rozepchawszy kobiety dojrzał ehorą Serowską.. 

Cofnął się i wysławszy jednę z robotnie po 
nosze, sam zatelefonował o wypadka zasłabnię- 
eia do inspektora i doktora, 

Inspektora nie było w binrze, dopełniał bo- 
włem rewizji w jednym z dalszych magazynów, 
ale doktór obiecał przybyć z pomocą. 

Po dobrej chwili zjawił się w seli doktór i 
asystent. 

Skoro obaezyly go kobiety, podniosły wielką 
wrzawę i posypały się nietylko wyzwiska, z któ- 
rych jednem z delikainiejszych był „hycel*, ale 
i groźby z niebezpiecznymi gestami. 

Doktorowi, zawsze tak śmiałema i energiezne- 
mu w gabinecie, zabrakło na razie odwagi. Po- 
bładł, szybko schował się za asystenta bełko- 
Bsąć : 
+= Ratuj mnie pan!.. Rataj! 

Asystent Krażik chciał pokazać swą powagę 
i} władzę, więc krzyknął: 


— Milezeć! To urząd | 

— Tu umiera kobieta a pan krzyczy — sa- 
wołały — precz! 

Inne znów na cały głos krzyczały: 

— Dajcie tu tego łotral... zbójal... hysla! 

— Panie asystencie to o mnie — szeptał po- 
zieleniały doktór — uciekajmy ! 

Krużik zamierzał utrzymać powagę swego sta- 
nowiska i zawołał: 

— Dosorea, usuń te bnntownieski. 

Prawdopodobnie nie usłyszał go wezwany, a 
chociażby i słyszał nie byłby nie poradził, gdyż 
fala robotnie rozgoryczonych i podnieeonych zwró- 
ciła się na asystenta i doktora. 

Obydwaj zaczęli się szybko cofać i wprawdzie 
asystent wyszedł obronnie ze sali, lecz doktór 
zgubił po drodze czapkę, włosy farbowane, zwy- 
kie tak starannie nczesane były swichrzone, a 
ubranie pomięte. p 

Gdy obydwaj sehronili się do kaneelarji i sa- 
mknęli się na klues, ochłonęli a przerażenia. 
Asystent i doktór poczęli gwałtownie wygrażać 
cygarniezkom, w tem Odezwało się ostre puka- 
nie do drzwi wejściowych. , 

— Na miłość Boga nie otwieraj pan — pro- 
sił pobladły doktór i podbiegł do drzwi by je 
podeprzeć sobą. i 

Odwagniejszy Kraśik zapytał jednak bardso 
głośno : 

— Kto tam? 

— Otwórz pan... to ja, inspektor. s 

Asystent pośpiesznie otworsył drzwi, wszedł 
inspektor, spojrzał surowo na obu panów i rzekł 
po niemiecku : 

— Spokój jest najpierwszym obowiązkiem 
mężczyzny... Głdzież zimna krew? Głdsie przyto- 
mność ? 

— Ależ to wściekła bestje — zaczął Krutik. 

— Jnż są eiche — uśmiechnął się w poczn- 
ciu swej wyższości — należało pana telefono- 
waé po pogotowie ratankowe... ¢0 do pana do- 
ktora... 


(Oląg daty nastąpi). 
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_ teenie udaje. Giełda warszawska wykazuje je- 


"gdyż teraz zeznają, preysięgająe na torę. Wielu 
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pebiteznego , co im się też dotyczas nawet sku- 


Szcze kurse względnie pomyślne. Poważne je- 
è organa prasowe utrzymują, iż giełda nie 
Jest tutaj dobrem źwierciadłem położenia han- 
dowego, weale niepomyślnego. 

Trudno też bardzo wydać zdanie, czy poży- 
tzka wewnętrana byłaby łatwa w tych warnn- 
kach w Rosji, a przecież na początku wojny li- 
tzyła opinja rosyjska na rynek wewnętrzny jako 
na ewentualnie bardzo wielkie źródło kredytu. 

Niemniej przecież poważne metody finanso- 
we, zaprowadzone w Rosji przez dwóch osta- 
tnich ministrów skarbn pozwalają przypuszczać, 
że Rosja mogłaby nawet w razie niepowodzeń 
liczyć na względną łatwość dalszego kredytu po 
za granicami państwa. 

Niektóre poważne organa utrzymują, że osta- 
tnią pożyczkę francuską negocjował były mini- 
ster skarbn Witte, który ciągle zdaje się wiel- 
kiego sanfania na rynkach pieniężnych używać, 
jako człowiek niezwykłej energji i zdolności. 

Tutaj przechodzimy na kwestję nader trndną 
do ocenienia, jaką jest możność absorbejt dla 
nowych pożyczek państwowych na wielkich ryn- 
kach światowych. 

Zdania bardzo są podzielone. Z jednej strony 
rosnący dobrobyt wytwarza w Europie wido- 
tznie Szybkorosnące kapitały oszczędnościowe, 
a również zwiększenie produkcji złota wzmacnia 
ciągle położenie banków centralnych. 

Widzimy nawet pomimo wojny łatwość pie- 
niężną na wszystkich rynkach. O ile ona jednak 
trwała i pewna, zdania są sprzeczne. Może nad 
tą interesującą sprawą zastanowimy się później. 

Obecnie powiemy  jeszeze tylko, że w na- 
szym kraju winno się pilnie baczyć na nie- 
bezpieczeństwa finansowe mogące każdej chwili 
wybuchnąć i pamiętać, że organizm nasz ekono- 
miczny jest specjalnie wątły wskutek nader ni- 
sko stojącej publicznej nezeiwości. Oby pod tym 
wsględem nie nastąpiły n nas bardzo bolesne 
rosczBrowania i klęski, jeżeliby rynki międzyna- 
rodowe zostały potrzebami stron wojujących i 
zbrojeniami neutralnych narażone na poważne 
kryzysy i dotkliwą drogość gotówki. 


Proces o zaburzenia w Uhnowie. 


(Korespondencja „Głosu Narodu“.) 
Ufnów, 8 czerwca. 


We czwartek i środę przesłuchiwano wyłą- 
cznie świadków dowodowych. Sg to, z wyjątkiem 
wachmistrza żandarmerji sami żydzi. 

Ci ostatni znacznie łagodzą swoje zeznania, 
poczynione przed sędzią śledczym. Nie dziwnego, 


Hui kde w Krakowie 


TI. 


Słoneczny wiosenny dzień. W ogrodzie Strze- 
leekim gwarno i rojno, zwijają się setki służą- 
cych i stowarzyszonych i gośei. Słażące odświę- 
tnie nbrane, wesołe, swobodne; przeciskamy się 
8 raczej przesnwamy przez tłnm stowarzyszo- 
nych. Jak się potem okazało liezba zebranych 
wynosiła przeszło 2,500 l... 

W wielkiej sali Strzeleckiej głowa przy gło- 
wie; chcemy się dostać do estrady, przedstawia 
to niejakie trndności, nie jest jednak niepodo- 
bieńswem wobec gościnności dziewcząt; są one 
ta n siebie, robią miejsce i przeprowadzają we- 
sołemi uśmiechami ; to ich święto: rocznica pię- 
cioletnia założenia ich stowarzyszenia. 

Kurator O. M. zagaja posiedzenie krótkiem 
ciepłem słowem; grunt pod te stowarzyszenia 
Pózygotowy wali przez szereg lat OO. Jezuici, 
zwracając się wciąż w swych nankach do per- 
pada ATE 4 A do solidarności i 

zędności; słnsznie, że nie 
eta ; opuścili zaczętego 

Następnie zabiera głos pani prezesowa, by 
zdać sprawę z pięcioletniej działalności stowa- 
Tzyszenia. Skapiam nwagę, poprzedniej niedzieli 
wysłuchałam szeregu projektów, tu je zobaczę 
w Części w czyn wcielonymi. 

Prelegentka wyraźnie rarnacza stanowisko 
katolickie stowarzyszenia, oparte na miłości Bo- 
ga i bliźniego. 

Przypomina po pierwsze: cel towarzystwa ; 
po drugie: zdaje sprawę, jakich środków użyto, 
by cel osiągnąć. 

Celem stowarzyszenia było : 

a) wpoić w członków zamiłowanie stanu, pra- 
eowitość i oszczędność, zbliżyć słnżące katoli- 
ckie do pań katolickich, wzbndzić wzajemne zan- 
fanie i chrześcijańską miłość; > 
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„GŁOS NARODU- 


drżą na całem ciele. Z trudnością tylko słychać 
słowa powtarzanej roty. 
Większa część zrzeka się odszkodowania za 


poniesioną rzekomo szkodę. Inni zmniejszają nie- 


raz dość znacznie nawet swoje pretensje. 
Wachmistrz Dąbrowski, który od lat 8-miu 


jest w Uhnowie komendantem posterunku žan- 


darmerji zeznaje wogóle przychylnie dla obwi- 


nionych. Na bicin szyb przyłapał tylko dwóch 
i tych natychmiast aresztował. Trzeci wołał: 


„hura chłopei napered !*. 
Tego, ponieważ był pijany, chwycił za kark 


iwyrzncił z tłumu precz. W Uhnowie w przecią- 


gu lat 3 było 27 pożarów. Udowodniono wpraw- 
dzie co do niektórych, że powstały z nieostro- 
Żności, co do reszty zaś, sprawcy pozostali nie- 
wyśledzeni. Niektóre były nawet zapowiedziane, 


jak n. p. pożar, który wybuchł 3 tygodnie pó- 


Źniej na plebanii. 

W miasteczku podejrzywano jnż dawno, że 
żydzi podpalają. Pod zarzutem podpaienia are- 
sztowano nawet Dawida Nebla. Uwolniono go 
jednak dla braku dowodów. Przed połarem osta- 
tnim, niewiadomo mu, aby ktokolwiek żydom od- 
grażał się. Rozruchy nie były przygotowane. — 
Powstało to nagle, trwało zaledwie kilkanaście 
minut. 


Aron Stahl świadczy, że ranę siekierą za- 
dał mu Iwan Kaczkowski. Stahl przypatrywał się 
z Katzem przez okno, jak tłam gonił za osła- 
wionym i znienawidzonym lichwiarzem Iehlem 
Kleinem. Iwan Kaczkowski, nadbiegając, uderzył 
siekierą w szybę i zranił Stahla w nos. Stahl 
pobiegł do doktora Kibiea, żyda, ale ten, bojąc 
się sam, nie cheie? go opatrzyć. Dopiero inter- 
wenjować musiał Żandarm, przyrzekając Kibieo- 
wi, że czuwać będzie nad jego własnem i domo- 
stwa bezpieczeństwem. 

Następuje konfrontacja Stahla z Janem Kaez- 
kowskim, którego Stahl zna niemal od dziecka. 
Kaczkowski przeczy, Stahl upiera się przy swo- 
i zeznaniu, powołując się ua złożoną przy- 
sięgę. 
Wtedy Kaczkowski powiada: „Nie ja, ale 
mój brat Włodzimierz zranił cię. On sam się 
do tego przyzna, a potwierdzi 5 innych świąd- 
ków !* 

Przywołany Włodzimierz Kaczkowski prey- 
znaje się do popełnionego czynu. Stahl blednieje, 
gdyż czuje, iż grozi mu kara kilkumiesięcznego 
więzienia za kreywoprzyBięstwo. 

Przesłuchany wówesaa świadek Katz potwier- 
dza wprawdzie zeznania Stahla, ale przyznaje 
się, że Jana Kacskowskiego przed ekscesami 
nie znał, a Włodzimierza nawet obecnie nie po- 
znaje. 

Ważne są zeznania świadka Ratzera przesłu- 
chanego w srodę przedpołudniem, obwinia bo- 


wiem (Grzegorza Onyszkiewicza, że on to dał 


b) u:dolnić słnżące do sumiennego wypełnie- 
nia obowiązków ; 

e) zaopiekować się dolą słngi w czasie cho- 
roby lab niezawinionej utraty miejsca i dopo- 
módz w wyszukaniu służby. 

Ażeby te cele osiągnąć, użyje stowarzyszenie 
następujących środków : 

a) Urządzi bezpłatne binro wywiadowete. 

b) Dawać będzie nagrody za długoletnią słu- 
żbę u tych samych służbodawców. 

c) Dopomoże służącym do odebrania zasług 
zaległych, naprzód w drodze ugodowego pośre- 
dnietwa. a gdyby to nie odniosło skntku, to sto- 
warzyszenie powierzy ściągnięcie tych zasług w 
drodze sądowej syndykowi stowarzyszenia lub 
innemu adwokatowi. Stowarzyszenie poniesie ko- 
sgte procesu, 

d) Udzieli słagom nowoprzybyłym do Kreko- 
wa pomocy, a w razie niezawinionej utraty miej- 
sea, wsparcie. 

e) Założy w razie wzrostu fnnduszów dla 
sług zostających bez zajęcia, przytnlisko. 

f) Powoła do życia osobną kasę, w której 
służące składać będą mogły swoje oszezędności. 

Tu następuje zdanie sprawy z rozmiarów dzia- 
łalności towarzystwa i tak: 

Binro otwarte eo dnia 6 godzin, ani jednego 
dnia eprócz niedzieli i świąt biuro nie było zam- 
knięte. 

Zgromadzenia  dziesiętniczek, zgromadzenia 
walne wszystkich ezłonków, nauka katechizmu, 
nauka czytania i pisania, bibljoteka, sklep wła- 
sny, ambulatorjam lekarskie, kuchnia wzorowa, 
wszystko prawidłowo funkejonuje, prowadzone 
przez panie, należąee do Towarzystwa, które z 
eałą sumiennością z raz przyjętych obowiązków 
się wywiązują, dające przykład niezmordowanej 
pracy. 

Oszczędzających sług coraz więcej, pieniądze 
po większej części przynoszą do stowarzyszenia; 
sekretarka dwa razy na tydzień odnosi je do 
kasy, wyjmuje bardzo rzadko, bo w razie potrze- 
by prywatnie się pożycza dziewczętom ; przeko- 
Bano się © szybkiem i sumiennem zwracaniu pie- 
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pierwssy hasło do rozruchów, wołając: „Hurra 
chłopei do dzwoniw, byjte żydiw*. 
Onyszkiewicz jest ajentem „Dnistra . Słażył 
przy kawałerji, był nawet podofieerem. Żydzi go 
nie lubią, gdyż jest biezem na lichwiarzy. S.,; 


Watykan a Kwirynał. 


Nader ciekawą korespondencję z Rzymu, o- 
mawiającj możliwość zgody Watykanu z Kwiry- 
nałem, zamieszcza „Temps“ w najświeższym nu- 
merze. 

Autor rzeczonego artyknłn twierdzi, że Wa- 
tykan skłonnym jest do zgody, a pierwszym kro- 
kiem był udział kardynała Svampy w przyjęcia 
króia w Bononji. Kwestja świeckiej władzy da- 
łaby stę rozwiązać Ra mocy ustępstw z jednej i 
drugiej strony, o czem mówią jnż w miarodaj- 
nych kołach watykańskich, a zgoda wyszłaby 
na korzyść tak samo papiestwa, jak i monarchji. 

Już za czasów papieża Leona XIII, z okaeji 
jubiłeaszu kapłaństwa, zapytywał się król Ham- 
bert, czy wolno mn będzie tak jak innym mo- 
narchom, złożyć życzenia w imieniu domu Se- 
bandzkiego. Leon XIII miał odpowiedzieć, że w 
obeenem położeniu rzeczy przyjąć tego nie mo- 
że; najpierw powinna nastąpić zgoda í uregnio- 
wanie wzajemnych stosunków, co zbyt wielkich 
trudności nie przedstawia. 

Chodziłoby w danym razie o nznanie władzy 
świeckiej papieskiej dla Rzymu i okolicy, a co 
do wykonania tej władzy możnaby się w dal- 
szym ciągu układów porozumieć. W kołach rzą- 
dowych rozważano już nawet możliwość ustą- 
pienia Watykanowi skrawka ziemi łączącego po- 
siadłości papieskie z morsem, ale do bliższych 
układów nie przyszło. 

Obecnie Pius X podobno i tegoby nie żądał 
i pragnie odzyskać jedynie wolność, aby swobo- 
dnie działać tak na korzyść Kościoła jak i mo- 
narchji. Wystarczałoby, gdyby król uznał władzę 
świecką papieską nad Rzymem, a sam jako pa- 
tryejusz rzymski mógłby z polecenia papieża 
rządy sprawować. Pius X zaś uznając Wiktora 
Emanuela za prawowitego króla Włoch korono- 
wałby go żelazną koroną i równocześnie dałby 
mu inwestyturę na sprawowanie w imieniu pa- 
pieża rządów w Rzymie. Król obok herbn kró- 
lestwa umieściłby i herb papieski na urzędowej 
pieczęci. 

Układ podobny wróciłby wolność papieżowi 
a koronie włoskiej nowego dodał blasku. Waty- 
kan w dalszym ciągu mógłby nabyć potrzebne 
terytorjnm, by papież wprost z swych posiadło- 
ści mógł się dostać do nowego dworca Św. Pio- 
tra, połączonego z dworeem centralnym, przer 
co miałby zupełną swobodę wyjazdu. Rzym no- 
wego nabrałby blasku, a mocarstwa nie waha- 
łyby się uznać jego neutralności. 
niędzy ; łączna suma oszczędności 118 ezłonków, 
których ksiyżeczki są w ręku stowarzyszenia, 
wynosiła do 1903 r. 35.518 koron. 

Kontrolą nad oszczędnościami, chroni się 
dziewczęta od wyzysków pod różną postacią. 

Tylko w ostateczności oddaje się sprawę ad- 
wokatowi. 


Wprowadzono rozdawanie nagród za długo- 
letnią słażbę. W pierwszym roku odebrały na- 
grody 3 słagi, w drugim 32, w ostatnim 21. — 
W roku ostatnim otrzymała nagrodę Zytka, któ- 
ra służyła w jednym domu 33 lata. Najkrótsea 
służba z wynagrodzonych sług wynosiła 10 lat. 

Stowarzyszenie ma swój własny dom, niezn- 
pełnie jednak spłacony (spłaconych 6.000 koron 
dłngu hypotecznego — rata roczna wynosi 900 
koron). 


Z przytuliska, które założone zostało przed 
trzema laty a od półtora roku znacznie rozsze- 
rzone, ma prawo raz na kwartał 2 tygodnie ka- 
żda sługa bezpłatnie korzystać, w miarę potrze- 
by przedłuża się termin regulaminem naznaczo- 
ny. Takie przebywanie w przytulisku jest dla 
niejednej wielką korzyścią, gdyż każda ma spo- 
sobność nauczenia się sprzątania, nabycia trochę 
wiadomości w gotowania i naprawianiu bielizny. 
Kto zna nasze stosunki, wie jak ważną jest rze- 
czą nabycie tych elementarnych wiadomości, po- 
trzebnych przyszłym gospodyniom lnb żonom rze- 
mieślników i robotników. I dla przybywających 
prosto ze wsi dzieweząt schronisko jest świetną 
szkołą, gdyż ułatwia odrazu obeznanie się ze 
słażbą. Należenie powstrzymuje od brauia ndzia- 
ła w różnych loterjach, chroni od wyzysków, 
tak niestety częstych, psendo narzeczonych, któ- 
rzy wyłudziwszy pieniądze o żenieniu się nie 
myślą ; nieraz nawet po zamążpójścin, uzbierane 
pieniądze zostawiają stowarzyszone sługi pod o- 
pieką zarządn. 

Chroni się wreszcie i broni młode dziewczę- 
ta od wyzysku ze strony rodzieów, wydarzają- 
cego się niestety, a czasem nawet kończy się 
te sprawy odebraniem dziewcząt młodziutkieh 
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Dla Włoch zgoda ta byłaby niezmiernej do- 
niosłości. Sotjalism i skrajne partje rozrastają 
się coraz bardziej i grożą zalewem. Gdyby więc 
katolicy i partje umiarkowane złączyły się ra- 
zem, mogłyby z temi stronnictwami skuteczną 
podjąć walkę, a tem samem stać się strażą mo- 
narehji. 

Skoro tylko zniesionerby zostało „non expe- 
dit*, partja katolicka stałaby się w parlamen- 
tie siłą, na której skutecznie mógłby się read 
opierać. Z samych Włoch północnych mogliby 
katolicy mleć 25 mandatów więcej, tyleż z po- 
łudniowych; w środkowych może nieeo mniejby 
zdobyli. Ilość ta w połączenin z stronnictwem 
amiarkowanem zdołałaby się oprzeć i Becjali- 
stom i partji przewrotu. Na zgodełe więc z Wa- 
tykanem monarchji włoskiej zależeć powinno. 

Nie przywiązując zbyt wielkiej wagi do po- 
wyższej wiadomości, notujemy ją na dowód, że, 
jak się zdaje, i w "Watykanie i w Kwirynale 
kwestję zgody miarodawcze koła rozważają po- 
ważnie. Czy do niej przyjdzie i na jakich wa- 
runkach, przesądzać dzisiaj niepodobna, bo zape- 
wne obie strony nie sformałowały tak swoich 
warnnków, aby do układów przyjść mogło już 
w najbliższym czasie. 

W 


Ogrodnictwo pod Krakowem. 
Iv. 

Wszystkie granta najbliższych wiosek pod 
Krakowem uprawiane są bardzo dobrze, ziemia 
przeto jest urodzajna i hodowla jarzyn udaje się, 
przysnać trzeba bezstronnie. Marchew i pietru- 
seka dochodzą do niebywałej wielkości, kalafio- 
ry wykwitają bujnie, kalarepa i groszek nie za- 
wodzą. 

Jednakże ile jarzyn marnnje się przez nie- 
dbalstwo, przez nieumiejętne obejście się, przez 
źle srozamianą oszezędność, o tem mało kto 
wie. 

Czem by to było zdrenowanie mokrych gran- 
tów, tego nie wiedzą obecni gospodarze? W ja- 
ki sposób uchronić można jarzyny od gąsienie 
i inuych owadów, także zdaje się nikt im nie 
wykładał. Ouem są wynalezione płnżki, radła i 
odpowiednie narzędzia do nprawy roślin ogrodni- 
czych, nikt nie słyszał, więe wszystko dzieje się 
po staremu. Jakkolwiek, se względu na zarobek 
biednej ludności, praea ręczna udaja się lepszą, 
wszakże gdy idsie o szybkość wykonania, o le- 
pszą roboię, trudno nie uznać wynalarków. 

Żadnego z narzędzi nowszych tataj aut śla- 
du, — okopywanie odbywa się ręczną motyką, 
rozpuichniante ziemi grabiami drewnianemi, ora- 
nie płagiem najzwyklejszym. Wszystko to spra- 
wia, iż praca idzie bardzo powoli, wlecze się 
ciągle i właśnie przez to nie wyprzedza roślin 
nasyłanych z stron dalszych. 

Rozumiemy dobrze, jakie jest prawo słońca 
po pełudniowej stronie Karpat lub Alp, ale i to 
wiemy, iż i w naszym klimacie, hodowla jarzyn 
mogłaby iść szybszym krokiem, gdyby zdołano 
do wsi podmiejskich przynieść postępową gospo- 
darkę i rozbudzić chęć do oświecania się w tym 
względzie. Dziwi nas to niezmiernie, iż Wydriał 
Sowy, SARI S Roy RTU M )| * "a ipsyin = zakładając szkoły ogrodnicze, nia zwró- 
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cił się także w ET Krakowa, gdzie ngrodate- 
two, jak powiadają, od Karimiersa Wielkiego 
istnieje i gdzie wiele byłoby ku temu sposobności. 
Jest obecnie w Dąbia szkoła ogroduietwa i sa- 
downietwa, ale ta, o ile wiemy, ogranicza się w 
zakresie najbliższych sobie gmin. Zaś w stronę 
przeciwną, Czarnej wsi, Łobzowa, Nowej wsi 
ray id ona się nie posunęła. Ogrodnicy 

z tych wsi potrzebowaliby zaopiekowania się ży- 
czliwego, a rozwój tej gałęzi przemysłu przy- 
niósłby wielkie korzyści. Trzeba tylko nmieć 
ta przyjść i podać rękę życzliwą. 


ZE SWIATA. 


Odważny lekarz. Przed kilkn tygodnia- 
mi lekarz nowojorski, dr Jerzy Harman, sadra- 
snął się w wargę podczas operacji. Wkróśce po- 
tem rana zaogniła się i zapalenie objęło większą 
część twarzy. Chory poznał, że jedynie operacja 
chirurgiczna może go wyleczyć, koledzy jednak 
jego wahali się z przystąpieniem do niej wobec 
ciężkiego stanu zdrowia pacjenta. Wobec tego 
chory lekarz przedsięwziął czyn dowodzący od- 
wagi niezwykłej, postanowił bowiem sam doko- 
nać operacji na sobie. Kagat przynieść dozorczy- 
ni narzędzia chirurgiczne i, uuiósłszy się z tru- 
dem na łóżku, przystąpił do’ operacji przed zwier- 
eiadłem. Cięcia były tak głębokie, że obnażyły 
kość srczęki, sięgały zaś od ust do ucha. Wy- 
jątkowa ta operacja powiodła stę bardzo dobrze, 
pacjent jest na drodze do wyzdrowienia i twier- 
dzi, że szczegóły operacji tak go zajmowały, iż nie 
miał nawet CZASU myśleć o bólu. 


W trzy dni przez ocean. Maszynista 
Painton x Nowego Jorku uzyskał patent na ko- 
cioł parowy, przy pomocy którego statki będą 
mogły, jak zapewnia wynalazca, w przeciąga 
trzech dni przebywać drogę z Nowego Jorku do 
Liverpoolu. 

x * k 

Ofiary maffji. W pobliżn Palermo znale- 
złono w maja b. r. w rowie 14 trupów. Sledz- 
two wykazało, że są to trupy członków pewnej 
bogatej rodziny, która została w r. 1886 porwa- 
na przez Maffię i zamordowana. 


SK Asów o proiit Prezydent 
miasta Baltimore, Lase, odebrał sobie przed kil- 
ku dniami życie. "Tragiesny ten krok jest jednem 
z następstw strasznego pożaru, jaki w iutym 
zniszezył to piękne miasto. Mae Lane liezył do- 
piero 35 lat i należał do najzdolniejszych, naj- 
energiezniejszych obywateli miasta Baltimore. 
Wyczerpująca praca po katastrofie podcięła ten 
silny organizm fizycznie i moralnie. Dotkliwe, 
stronniere krytyki jego przeciwników, niesnaski 
rodzinne po zawarciu niedawno związku małżeń- 
skiego spowodowały prezydenta do targnięcia się 
na życia własne. Na kilka minat przed śmiercią 
rozmawiał swobodnie ze swą żoną, poczem od- 
dalił się do swego gabinetu i celnym wystrza- 
łem w skroń pozbawił się życia. Nieszczęśliwa 
małżonka popadła w ciężką chorobę. 
rza 


od  cgdriny i od rodziny i wychowywaniem ich w SŁowarzysze- | enia ucracei sie. to każdym skończonym K ich w stowarzysze- 


z A stosunków pań do sług jest za- 
daniem trudnem, wymagającem wielkiej roztro- 
pności i taktu; konieczną jest nieraz interwen- 
cjajw kwestjach niewypłacania płacy, niespra- 
wiedliwych i wygórowanych wymaganiach i w 
innych kwestjach delikatniejszej natury a doty- 
ezących sytnacji narażających na szwank moral- 
ność dzieweząt,. 

Utrzymanie schroniska, wynosi rocznie sumę 
2.000 koron, ani eenta długn na nim nie ciąży, 

Każda chora, zgłaszająca się do schroniska, 
obowiązana jest do wkładkt na ambalatorjum; 
opłata wynosi mierięeznie 20 halerzy; w 1903 
roku do 1-go października koreystało z schroni- 
ska 119 sług. — Opieka lekarska zapewniona. — 
Wkładką opłacano lekarstwa i apteki (w 1903 
roku wynosi 600 koron). 

Wiadomo, że opieka nad zdrowiem dziewcząt 
jest wielkiej doniosłości. — Chodzi tn o zdrowie | 
przyszłych żon, matek eałego młodego pokolenia. 

Bardzo potraebnem jest rozszerzenie nowego 
lokalu na infirmarję dla chorych słag, coraz bli- 
żej do tej chwili... 

Nanka gotowania jest ważną kwestją dla sła- 
żących, zwłaszeza wobee wielkiego zapotrzebo- 
wania kucharek. Stowarzyszenie odczuło ten brak | 
i w swoim domn otworzyło szkołę gotowania. — 
Kars trwa od 2—3 miesięcy, stosownie do uzdol- 
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nienia uczącej się; po każdym skończonym kur- 
sie wychodzi 8 sług do większego zarobkowania. 
Sługa należąca do stowarzyszenia nie nie płaci 
za naukę i znajdzie przez cały Gzas trwania 
nauki opiekę i bezpłatne umieszczenie. Obiady 
się przygotowują w kilkn gatunkach, eo daje spo- 
sobność do wszechstronniejszej nauki gotowania. 

W niedzielę między 3 a 4, odbywają stę lek- 
cje katechizmu, na które dziewczęta i ehętnie i 
licznie neręszezają; udzielane są przez ks. kara- 
tora. 

Międry 4-tą a 5-tą piona się nauka czyta” 
nia i pisania i rozdawanie iążek z bibljoteki. 


Prezesowa PE radia slug m mówić skoń- 
ceyla, z działalności stowarzyszenia obrar jasny 
stanął przed memi oczyma; czyny przemawiają 
dobitnie: to projekty stały się już pociesza- 
jącą rzeczywistością. Na tem zebraniu omawia- 
no jeden odłam szerokiej dzłałalności „Stowarzy- 
szenia związku kobiet katoliskich* ; pozostają je- 
szego: stowarzyszenie św. Antoniego , pracownie 
konfekcji damskiej i Stow. św. Józefa, robotnie 
fabryki cygar. 

Po paru innych przemówieniach chwilowa ei- 
sza. Zaintonowano pieśń od wieków znaną, a 
brzmiącą po całej drogiej nam ziemi: „Wesoły 
nam dziś dzień nastał*; z ust wszystkich obe- 
A ssaroką nnią popłynął śpiew... 

Tak — to był wesoły dzicń. 4.8. Z. 
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Kalendarzyk kożę'ałzy. Daió robożą Barnaby apostola; 

w niedzielę Fachila biskupa, Onufrego i Jana wyznawców. 

NA na cd astrauemiezny. "Vuchód ałońca ay się 

3 godz. 8 minnt 88, zachód przypada o 7 mie 
-WA długość dnia godzin 16 minnt 12. 


Kupujcie tyłka u Olbrzościjan ! 


Telefon w Podgórzu. Od dzisiejszego dnia otwar- 
ta jest rrey nrządzie pocztowym ti telegraficznym 
w Podgórzu publiczna mównica telefoniczaa pełą 80- 
na z Gemtralnem biurem telafonicznem w Krakowie 
sapomocą podwójnej linii o długości 2,480 klm. pod 
numerem załączenia 566. Stntyć ona będzie: a) do 
rozmów lokalnych za opłatą 20 hal. za treymiautową 
rozmowę, b) do rommów międzymiastowych za opłatą 
tysh zamych mależytości. która obowiązują w Krako- 
wie a padin do podawania i odbierania fonogramów. 

„Wydział Taw. gima. „Sokół* w Wieliczce do- 
nosi, że zapowiedziany na 12 bm. festyn z basarem 
wyrobów krajowych i wiesem przemysłowym w Wie- 
liczce, z powodów ed Wydziału niezależaych, został 
odrosgony na dsień 3 lipra 1904. 

Zjazd cyklistów w Okocimie, o exam inż do- 
nosiliśmy, odbędzie się dnia 12 bm. a nie 13 jak ta 
przez nomyłkę podano. 

Watowico. Nadzwyczajae walne zgromadzenia 
członków Towartystwa Bursy im. Stefasa Batorego w 
Wadowieach odbędzie sìa w gmachu gimaaszjum 37 
ezerwon 1904 o godz. 5 i pół wieczorem, w rase 
braku kompletu o godzinie 6, tego samego dnia bea 
względu ua komplet. 

Wydział powyżwego Towarzystwa ogłasza niniej- 
szem Konkurs na obsadzenie około 60 miejse w Bar- 
sie. Cała opłat» miesięczna wynosi 25 kor. Zaiżona 
18 kor. Podania z dołączeniem metrykł, świad. szk. 
z ostatniego półrocza, Świad. zdrowia. ubóstwa i ko- 
perty ze zaaezkiem poczt. na 10 h. naloty wnosić de. 
deia 30 czerwen b. r. na ręce sekreiarza prof. ikie 
chała Magiery. 

Samehójstwo ucznia. (Tel). We Lwowie ode- 
brał sbie życia dniś rano wystrzałem z rewolweru, 
uczeń V. kl. IV go gimnazjum Arseujusz Swięcieki. 
Przyczyną samobójstwa miał byó rozstrój nerwowy. 

Zatrucia wo Lwowie. (F2l.). W ostataich dniach 
zachorowało przy ul. Łyczakowskiej 3, Sobieskiego 
24 i Wałowa 5, kilka rodzia żydowskich wśród po- 
dobnych objawów, jak n tych, którzy spożyli galara- 
tę, kunioną u masarza Yayki. Ponieważ sówierdzone, 
że rodzimy te galarety wieprzowej nie jadły, przete 
zarządzono ścisłe dochodzenia. 

——IEMKAIKOW, 11 Czerwca. 

Zapiski ceobiste. Dr Schwarz, lekarz policyjny, 
po dłuższej chorobie, powrócił do zdrowia i onegdaj 
objął urzędowanie. 


Uroczysta prócesja Serca P. Jezusa x kościoła. 


ów. Barbary na Mały Rynek, odbyła się wozoraj po 
Nieszporach przy mador licznym udziale publiczności. 
Prooesję celebrował ks. biskap A. Nowak. Na środku 
Ryaku z umyślaie urządzonej ambozy wypowiedział 
kazanie O. Bratkowski. — Po kazaniu i suplikaejash 
procesja o 8 wiecz. wróciła do kościoła ów. Barbary. 

Podczas całej uroczystości, wszystkie okna placu 
Marjaekiego, Małezo Ryaku i uliey Siennej, były 
wspaniale udekorowane i illaminowane. 

Podozas procesji, 03 płomąnej Świecy, zajęły się 
włosy jedaej x uczestniczek, jedaak płomień natych- 
miast ugasiono, baz żadnych następstw poważnych. 

Pese? Rotter widocznie sokolwiek podrażnieny 
naszemi uwagami o stosunku, jaki zajął w sprawie 
udziała gminy w Tow. tanich mieszkań robotniczych, 
oświadcza w swoim organie, że „mie był i mie jest 
protestaatem*. Z tego zprostowania nie dowiadujemy 
się wprawdzie bliższych szozagółów o wyznaaiu szan. 
posła, nie wątpimy jednak, że należy do jednega 
z chrześcijańskich wyznań... 

Oryginalna wystawę urządziło Towarzystwo o- 
świsty ludowej w salach dawnej restauracji hotelu 
Drozdziskiego. Roxwieszono tam szereg przewaźnie 
kolorowyen ilustracji rosyjskich, wydawanych pod ©- 
słoną cerzucy, rozpowszechnionych pomiędzy ludem 
ronyjskim,”a przedstawisjących rózne epizody z obe- 
onej wojny. Na wszystkich ilustrscjach Rosjanie są 
przedstawieni jaro zwyciętający bohaterowie... Można. 
tam więc oglądać zatopienie statków japońskich pod... 
Czemulpo (!) i zniszczenie twierdzy japońskiej Hake- 
date (1) i wycięsie w pień piechoty japońskiej pod. 
Talienwan (!) i t. p. dziwolągi, urągające prawdzie, 
a nawet urzędowym rosyjskim raportim, Zapowne w 
ten sposób choe rząd rosyjski podtrzymać populazność 
wojny, na którą lud coraz niechętniej się wapatraje. 


| Wątpić jednak mcżna, czy takie grube kłamstwa wy- 


wrą jakikolwiek skntet. 

Pod względem srtystyczaym ilustracje są box war- 
tości, ale są nadzwyczajnym cennym dokumentem kul- 
tury Rosii nowożytnej... 

Docnód x wystawy przezaaczony jest nx cele o- 
Awiaty ladowej. Zwiedzsiąca ią limmo pubitozność, u- 
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bawi się niezawodnie, a zarazem poprse niezmiernie | 


użytersa6 Towarzystwo. 

Otwarcie kursu rybackiage odbyło się w piş- 
tek » godz. 10 ramo w tutejszym kolegjam fizycznem 
przy ui. św. Anny. Ogołem zapisało się przeszło 60 
słuchaczy, przeważnie z Galicji wschodaiej i t9 księ- 
ty, zarządców dóbr, nauczycieli ludowych, zawodo- 
wych rybaków i kilka pań. Z uczestników kursu 20 
otrzymało subwencję z Towarzystwa rolaiczego; reszta 
przybyła na kossi własny. 

Otwarcie sagaił dr Z. Fischer, następnie do ze- 
branych przemówił del. krakowskiego Towarzystwa 
rolniezego, dr Piotrowski. Nastepnie prof. dr Fischer 
rozpoczął pierwszy wykład. 

Godzin wykładowych będzie 16, kurs obajmie 4 


Program wykładów jest następujący: bjologja ryb, 
hodowla ryb stawowych 1 rzecznych, łososiowatych i 
ksrpiowatych, budowa stawów, prowadzenie gospo= 
darstwa stawowego, choroby ryb, hodowla raków, u- 
stawy rybackie, prowadzenie gospodarstwa rybnego 
ma rieczuych rewirach rybaskich. — Na zakończenie 
kursu w poniedz,ałek odbędzie się wycieczka do Da- 
bia, celem zapozzania się z tamtejszem gospodarstwem 
rybsem. Zwrząd dóbr hrabstwa Tenczyńskiego poczyni 
wszelkie ułatwienia dla uczestników wycieczki. 

Menstre köucert. Przypominamy, że dziś z par. 
ku dra Jordana po południu Monstre-Koncert połą: 
ezonych ezterech muzyk wojskowych, z którego do 
chód przezaaczony w połowie na Ochotnicze Pow. 
Ratnnkowe, a w połowia na utworzenie funduszu dla 
rekonwalescentów wojskowych. 

Z teatru. Dziś rano odbywają się próby z 3:ech 
aktowego dramatu Feldmana, „Cień*, w której pani Sie- 
maszkowa odegra rolę Janiny, w której stwarza postać 
własuą, oryginalną, prześcigającą typ stworsony przez 
autora, a po południu z głośnej sstuki El. Orzeszke- 
wej i Zygm, Sarneckiego „Harde dusze“. W pierw- 
szej p. Siemaszkowa wystąpi w sobotę, jako Janima, 
x drugiej w niedzielę odegra swą znakomitą rolę 

aluci. 


Abdykacja króla kurkowego. Król po podpisa- 
niu abdykacji i złcżeniu swojej godności, przybywa 
w niedzielą daia 12 b. m. o godzinie 4 po południu 
na Strzelnica, otoczony radą zawiadowczę Towarzy 
stwa i marszałkami, powitany presz gospodarza Strzel- 
nicy prsy odgłosie muzyki i swiw z moźiwerzy. Na- 
stępnie rozpoczyna strzelanie do drewnianego kura, 
a po nim strzelają inni członkowie, celem sxdobycia 
godnońc: królewskiej. Strzelanie to trwa przez cały 
tydsień „interegnum*. 

Towarzystwo strzeleckie w tymże dniu nozci 25- 
lecie gospodarza Strzelnicy p. Wilhelma Fenxa, który 
przad 25 laty uzyskał godność króla kurkowego. 

Wyśgigi koune w Krakowie. Do wozorajszego 
dnia cprócz poprzednio wymienionych, przybyły na 
plac wyścigowy konie ze stajen Schindlera w lios- 
bie 8, hr. Artura Fattona 2, hr. Orsitcha 4 i ze sta- 
jen Dehera 4. P. Zangen ma we własnych stajniach 
7 komi wyścigowych. Ogółem zajętych jest 50 stajen 
na placa wyścigowym. 

Nadeszły już także magrody homorowe w liczbie 
13, z tych 8 dla galicyjskiego klub1 jazdy panów, 
zaś 5 dla międzynarodowego Towarzystwa wyścigów 
konnych. 

Podczas wyścigów odbędą się walne zgromadzenia 
esłonków Towarzystwa międsynirodowego, w sobotą 
dnia 18 b. m. o godsinie 10 wieczorem w Fancola- 
rji sekrstarjata ulisa Wolska l. 13, zaś csłomkó w ga- 
łicyjzkiego Klubu jazdy panów w niedzielę duia 19 
b. m. o godzinie 11 rano, w lokalu Resursy przy ul, 
Wolskiej. 

Nauczycisistwe krakowskie na ogólnam zobra- 
nia odbyt:m dnia 10 czarwća b. r. rozważało xwe- 
atje przyjęcia dodatku drożyźaianego uchwalonego 
przez Radę miast» Krakowa. Na 220 nauczycieli i na- 
uozycielek krakow, Rada uchwaliła 3000 k,(l) po- 
datku drożyźaianego, a sposób rozdziału oddała sekcji 
IV. Gdyby więs chciano wszystkich w równej częśsi 
obdzielić nie wypadłoby na każdą osybę nawet 7 
złr. Takiej ponitającej „jałmużny” nauoczycielstwo 
przyjąć rie może, a znowu na robienie wyjątków 
wśród siebie mie pozwoli. Wziąwszy te względy pod 
nwagę nauczycielstwo postanowiło jednogłośnie dodat- 
ku tego nie przyjąć, przyczem uchwaliło wysłanie *do 
Bady miejskiej następującej rezolusji : 

„Nauczycielstwo krakowskie na ogólnem zebraniu, 
odbytem dnia 10 ca3rwóa b. r. rozważiło kwestję 
przyjęcia rozdziału dodatku drożyźnianego uchwało- 
nago przez Radę miejską w kwocie 3000 k. Ponie- 
wat rozdział między wszys;kich naunzycieli w ró- 
wnych częściach przedstawia się wprost poniżająco ; 
ponieważ obdarowanie tylko wybranych, ehoóby wə- 
dług najbardziej wymyślnsj klasyfikacji wzbudziłoby 
rozgoryczenie i byłoby bąlź:obąlź niesprawiedliwom ; 
pokieważ nakoniec dodat:k tea, wyglądający na jał- 
mużnę, jest niezbitym dowodem lekceważenia i zawo- 
du panczycieli, uchwaliło nauczycielst yo krakowstie 
dodatku drożyźaianeg» nie przyjąć”. 

Bez dachu, pod gołem niewem na placa, pomię- 
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prses kilka dau: cała rodzina wyrobnicza, 2i0ż0nA Z 
małe+ństwa i 4 ga drobnych dzieci. 

Bieduą tę rodzinę wyrzueoao bez litości na bruk 
z powoda zaległego OZynsZn... 

Wyścigi cyalistów z Krakowa, Sącza, Tacnowa 
i Bochai do Ogocima odbędą się w niedzieię zano. 
Ursądzsający klub „Gambrinus* wyznaczył trzy LagTo- 
dy (medsle) większe i kilka maiejszych (czazóweż) 
dla zwycięzców z każdego z wymieniekyca miast i 
przyjmuje sgłoszenia do godz. %£ pop. w sobotę. Po 
wyścigach odbędzie się w parku okocimakim festyn 
przy dźwięsach mayki wojsk. 57 p. p. Wyjazd wy- 
ścigowców krakowskich masiąpi grupami między godz. 
11 a 11:30 z rogatki mogilskiej, funkcję startera peł= 
nić będzie p. Ebert. 

Rowerzysta. Daia 4 b. m. włamał się do za- 
kładu zastawniczege Angelusa przy ul. Wiślnej, mie- 
znany worawea i skradł kosztowny rower i garderobę 
wartośc: 500 k. W kilka dai później znowu się n*a- 
kradł zapomocę wytryehów do magazynów p. Aage- 
lusa przy ul. Brackiej, skradł 2 rowery wartości 180 
koron. Skradzionych rowerów użył do przejażdżki po 
mieście. Policja jednak wpadła ma trop i zaareszi?: 
wała go wozeraj wieezorem podczas jednej z takich 
wysdicez k. Janioki został odstawiony „pod telegraf", 
a poleja skierowała dochodzenie przeciwko exentu- 
alnym jego wspólnikom. 

Spukulancl żydewsey. W Rybny w pew. kra- 
kowsa.m rozpowszechniono bajzą, że pojawiły się 
tumżo tatazywe Korony, wrzekomo napływające z Prus. 
Dyrekcja policji w Krakowie mając przedłożoną s80- 
bie tażą „fałszywą* Koronę, przekonała sią, 12 jest 
oua prawdziwą. Wśród włościan jednak tamtejszych 
znaleźli aię jaż żydowscy azchulanoi, którzy pod po- 
zorem, iż Koromy z% „f.łssywe”, kapują je po 20 ha- 
lerzy. Zachodzi zatem podejrzenie, iż oni sami pier- 
wsi rozpowszechaili tę bajkę. 

W celu uczczeuia pobytu nmajprzewieisbalej- 
szego jenerała Ojców Salezjanów zs. Michała Ruy 
w daiu 5 czerwca b. r. w Oświęcimia przesłał pan 
Leoa Pietrowski w imieniu pomocników Salezjań- 
skich w Krakowie telegram powitalny, na który ra- 
czył łaskawie najprzewielebniejszy ks. jenerał odpo- 
wiedzieć w te ałowa: „Ta miłość, która nas łączy, 
jako dzieci jednego Ojca B>sko, i którą okazaliście 
mi, egromną radeść mi sprawiła, Dziękuję wam wszyst- 
kim, a w szczególności Tobie zacny Panie, W mich 
modlitwach zawsse o was pamiętam 1 zarazem prze- 
syłam Wam błogosławieństwo Najów. Marji Paany 
Wspomożenia wiernych, oby ona była zawsze dla was 
Waspom życielką. 

Polecam i nadal łaskawym względom wielmożne= 
go pana i nascych pomocników nasze dzieła, abyśmy 
wszysey kiedyś otrzymali zapłatą od Ojca Niebieskie- 
ge w Niebie. 

Ueputacja nauczycieli szkół krakowskich udaia 
się do p. wiceprezydonta Lea, p. Chylińsk.ego, rad: 
cy Bnczkowskiego i radcy Maciołowskiego w Sprawie 
szkoły wydziałowej w Śródmieściu, prosząc, by c. Śniz- 
to wniosek o przeniesienie jej z piseu św. Dacha na 
ulicę Topolową, do mające) sig tam utworzyć nowej 
gakoły, gdyż w tym wypadku straciłoby nauczyciel- 
stwo 8 posad stałych, a prowiacrjam, które trwało 
jua dwa lata, przedłażyłoby się snowu ma lat kila 
zo szkodą dla nanczycielstwa. Życzeniem więc nau- 
czysiełstwa jesk, by szkołę XXIV istniejącą jaż od lat 
dwu prowizorycznie, obecnie jak najspi:azniej zetato - 
wano, co zupełaje nie przeszkadza zorganizowaniu 
nowej s:koty wydsiałowej przy ulicy Topolowej dla 
tamtej dzieluicy. — Naiuralny porządek rziczy wy- 
maga bowiem, by w śródmieściu dla tak gęstej lu- 
dności była przynajmniej jedna szkoła wydziałowa 
iżby młodzież z centrum miasta nie była zmuszona 
biegać do szkoły aż aa dalekie przedmieście, na ulieg 
Topolową. 

Panowie wiceprezydenci i radcy przyrzekli depu- 
tacji pestąpić według życzeń nauczycielstwa i wnio- 
sek o ewentualne zmiany w tym kierauka odłożyć na 
później, wskutek ezego na razie szkoła ta pozostania 
nadal w śródmieściu. 

Biorąc ped uwagę dsisiejsze przepełnienie klas w 
szkołach wydziałowych młodzieżą bardzo różnorodną 
pod względem przygotowania i wychowania, nie mo- 
żna się dziwić, że nanczycielstwo stara się wszelkie- 
mi siłami o zmianę na lepsze, więc o jak najszybsze 
pomnażanie szkół wydsiąłowych, co leżz6 przecież po- 
wiano i w interesie wszystkich sfar, dążących przez 
eświatę do ożywienia handlu i przemysłu w naszym 
kraju. 

Składki. Na budowę Groty M. B. z Lourdes: 
Mskaymiljan Nowiński 2 k, K. K. 2 x., Karolina K. 
4 korony. 

Dls nieszczęśliwej rodziny P. D. Zofia J. 2 k. 

Dla K. W. Zofia J. 2 korsn. 

Policzone z% naprawę sprzętu domowego, a naste: 
pnie aie przyjęte 7 koron przez T. Góreckiego składam 
na kolonją leczniczą w Rabce. Dr Wysocki. . 


NEKROLOGIJA. 
(anisław Wincenty Ochmański, uczeń IV kla- 
sy gimn. Św. Jacka, sya orgsniety i dyrelt:ra chóru 


dzy ulicami Krapniczą-Gzrncarską, poniewierała nię | Marjsokiezn. rrzeżywwzy lat 16 zmarł w Krakowia, 


Józef Krzyszkowski 


w./Krakowie, przy ul. Florjańskiej I. 17 


naprzeciw hotelu „pod Róża“ 
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Foohowauie awłok odbyło mę w piątez po południa 
na cmentarzu krakowskim. 


Głabryelski kupuje, sprzedaje i najmuje. 
fortepiany, pianina, harmonje i piamole — 
krajowe i zagraniesne — nowe i przegrane — 
za gotówkę i na spłaty — bes saliezki. 


|. m Ów. a TYN 
Repertuar teatru miejskiegs. 

W sobotą 11 czerwea: „Oień*, dramat w 3 akt. W. 
Feldmana (występ p. Siemaszkowej). 

W niedzielę 12 czerwca: „Harde dusze“, sztuka w 5 
= według powieści Orzeszkowej (występ p. Siemaszko- 
wej). 

We wtorek 14 czerwca: „Ponad wodami“, dramat w $ 
akt. Jerzego Engla (występ p. Siemaszkowej). 


* Z teatru. Występ p. Siemaszkowej w „Hed- 
dzie Gabler“. Zasadnieza idea „Heddy Gabler* 
nie jest łatwą do ogarnięcia. Dowodem mnogość 
i różnolitość komentarzy i wykładów. Dopatry- 
wano się w „Heddzie* tragedji mozaljansu, tra- 
gedji istoty wyższej, ginącej w otoczeniu co- 
dziennem i marnem. Wręcz odmienny pogląd 
stawiał „Heddę* w równym rzędzie z „Dziką 
kaezką*, jako subtelną ironję na temat przesa- 
dnej wolności, tak jak tam, prawdy życiowej. 
Hedda stawała się tn „typowym przykładem 
wrogiej społeczeństwa emancypacji, zadowalnia- 
Jącaj się wyrwaniem kobiety z koła obowiązków 
żony i matki, miast stworzenia jej nowych sa- 
dań przez rozszerzenie i pogłębienie tych obo- 
wiąsków*. Stawiając dramat na gruncie ści- 
śle realnym odnajdzie się prawdę i w jednym t 
w dragim s tych wręcz sprzecznych wykładów. 

Wad nie poskąpił Ibsen swojej bohaterce. 
Obdarzył ją warystkiemi, przypisywanemi sazwy- 
czaj płci słabej. Hedda jest naturą ekstentry- 
czną, złą, 8 nastawienie tęskniącą do czegoś in- 
nego, niż to, co jej otoczenie dać może. Dążenia 
te przybierają u niej przedewszystkiem kształty 
bardzo materjalne. Wychowana była w dobroby- 
cie, z zachowaniem całej nieświadomości i wszyst- 
kich pozorów otaczających pannę z dobrego do- 
mu. Krępuje ją w wszystkich postanowieniach 
konwencjonalizm, druga natura, — zabobonna o- 
bawa przed jawnością i skandalom. W ukryciu, 
za zasłoną focm i koawenansn, plenig się chwa- 
sty jej uczuć. Zanadto jeat tehórzliwa, by mogła 
zerwać te więzy i choćby tylko próbować Żyć 
życiem własnam. Więc i jej małżeństwo jest 
konwenejonalne, nakazane tylko obawą przed 
śmiesznością staropanieństwa. Zwiąsała się z 
człowiekiem dobrodasznym, fachowym, molem 
książkowym, dla którego „zbieranie i porządko- 
wanie endzych myśli, jest właśnie najstosowniej- 
szem zadaniem*. Ratunkiem mógł być jej mąż 
wyższy, imponujący, a żyje z mężezyzną, który 
podezas podróży poślubnej... odbywa stndja do- 
ktorskie, a który zresztą służy jej po swojemu 
najwierniej. Dziecko nie będzie łącznikiem w 
małżeństwie Tesmanów. Hedda czuje wstręt £ 
nienawiść do niego już teras, gdy jeszcze jej 
otoczenie nie wie, ż8 ma zostać matką, a drży 
przed Śmiesznością i szpetotą późniejszą. Opa- 
nowuje ją melancholijna nuda, najniebezpieczniej- 
sza ze wszystkich. 

W tym stanie dnszy zjawia się wspomnienie 
z łat dawnych, reminiscencja pierwszej i jedy- 
nej „miłości*, jeżeli to tak można nazwać. I tu 
zawód. Mężczyzna, który to uczneie wsbadsił 
wraca odrodzony, podniesiony z upadka, dzięki 
wpływowi innej kobiety, ciehej i dobrej a nie- 
szczęśliwej. Zaczyna działać niske zazdrość. Zni- 
szczyć to dzieło, pchnąć tamtego napowrót w 
błoto! Demonizm Heddy Głabler pozbawiony jest 
zupełnie pierwiastków wielkości. Nie jest to by- 
najmniej potężna, żądza niszezenia, raczej złość, 
złośliwość wypływająca zawsze œ pobudek nit- 
szych. (Tak samo jej kalt piękna nie tkwi w od- 
czueia wewnętrznej harmonji stosunków rzeczy 
i ladzi, a raczej jest zamiłowaniem pozorów, szy- 
chu, akeesorji). Ostatnie to dzieło zniszezenia spro- 
wadze też katastrofę; stawia Heddę w sależno- 
ści od ezłowieka, który przypadkowo jej tsje- 
mnieę posiadł i chee dla siebie wyzyskać. Więc 
żyć w ustawicznym stracha przed skandalem ? — 
nie, raczej uciec się do pistoletów jenerałą Ga- 
biera, dotąd słażących tylko do pogróżek. Smierć 
Heddy Głabler jest też jedynym jej czynem. A 
jako requiem brzmią słowa Bracka: „Ależ na mi- 
łość boską, tego się przecież nie robi!“ Dewiza 
całego jej życia. 

Skomplikowaną tę postać ożywić grą seeni- 
ezag, jost zadaniem w Sztuce aktorskiej jednome 
z najtradniejszych. P. Siemaszkowa podejmowała 


= poleca po tanich consen na GamsKI8 BUKNI6 = 
Najmodniejsze materje wstłniane czarue i kolorowe, 
Najrozmaitsze materje bawełniane i niciane kolorowe. 
Chustki, Pledy, Echarpki wełniane, Koce wełniane i bawełniane, Kapy, Szyfony, Per- 
kale, Dymki białe, Dryle, Firanki, Pończozhy, Skarpatki, Chasteezki do a03a, Ręszniki 
= Wszystkie towary w dobarawych gatunkach =A 


6 s dna 11 czerwca 


je już dawniej za pobytu na scenie krakowskiej, 
podjęła obeenie na nowo. Przez ten czas obmy- 
śliła rolę trochę inaczej i pogłębiła ją znacznie. 
Gra p. Siemaszkowej jest obeenie bardzo mądra 
i przemyślana, znać w niej, że artystka rozumie 
doskonale wszystkie motywa psychiczne, działa- 
jące w tej dziwnei kobiecie i stara się je wi- 
dzowi jak nsjbardziej uprzytomnić i niejako wy- 
łożyć. Jestto gra obliczona przedewszystkiem na 
widza niesnającego dramatu. Jeżeli nie wszyst- 
kich może przekonać, to już wina osobistych wa- 
runków artystki, zbyt szlachetnych jak na po- 
stać, bądź co bądź, w galerji kobiet ibsenow- 
skich najszpetniejszą. 

Ibsena grać wogóle nie jest łatwo. Arysto- 
kratyczne wyżyny ibsenowskich problemów, nie 
znoszą przeciętnej jaskrawości gry, tylko i wy- 
łącznie realistycznej. Aktor dać musi całego, ży- 


wego człowieka, pozwalając jednocześnie widzo- 
wi zaglądnąć poza zewnętrzność zdarzeń i słów 
i odsłonić to bogactwo mądrości życiowej, które 
poza nimi się kryje. Wszystko to są oczywiście 
koneepcje czysto literackie, z któremi aktor w 
danym razie nie wiedziałby eo począć, bo nie 
wskazują mu, na osiągnięcie tego efektu środ- 
ków jego techniki, teatralnej. I reguł takich po- 
stawić nie można. Działać tu może tylko szczę- 
śliwa intuicja w połączeniu z inteligencją i po- 
mysłowością. Artyści nasi nie osiągnęli w przed- 
stawieniu „Heddy Gabler* tej doskonałości, na 
pochwałę ich jednak trzeba zanotować. że, z wy- 
jątkiem epizodów w akcie trzecim, bliżsi byli 
jej, niż dragiej ostateczności. Żast. 


Z Portu Artura. 

Petersburg 11 czerwca. Ros. aj. tel. donosi 

z Mukden z wezoraj: Ostrzeliwanie wybrzeży 
między Sia-ne-czón i Kai-czu przez jap. eskadrę 
rozpoczęło się dnia 7 bm. i trwało dwa dni, nie 
wyrządzając nam większych szkód. Japońska ár- 
mja zbliża się do Portu Artura. 
Londyn 11 czerwca. (Tel. wł.). „Daily Mail“ 
donosi z Czifa, że tamtejszy konsul jap. odkrył, 
iż na dachu tamtejszego konsniatu 
ros. arządzono w nocy stację telegra- 
fu bez drutu i konsul ros. w Czifu od- 
bierał tą drogą depesze z Portu Ar- 
tura. 
Władze jap. zwróciły się do władz chińskich 

o wystąpienie przeciw temu lamaniu naatrel. 
ności. 
Petersburg 11 czerwca. Według dechodzeń, 
przedsięwziętych przez ros. ajeneję tel. w Muak- 
denie, nie potwierdza się wiadomość 
z LiaoJang zd. 8 b. m., jakoby przy 
ataka na Port+Artura została znisz- 
ezona jedna trzecia część armji ja- 
pońskiej. 
Paryż 10 czerwca. Wedle depesz prywatnych 

z Petersburga, obiegała tam wczoraj pogłoska, 
że car otrzymał następującą depeszę: „Przyby- 
łem do Portu Artura. Admirał Skrydłow*. Nie- 


wiadomo, czy Skrydłow przybył tam sam, Czy i 


też z flotą Władywostocką (2). 
Akcja zaczepna Kurokiego. 

Tokio 11 czerwca. (Tel. wł.) Jenerał Kuroki 
rozpoczął marsz ku północy w połączeniu z ar- 
mją jen. Nodzu, która wylądowała w Ta- 
kuszan. 

Celem marszu jest oskrzydlenie Kuropatkina 
od północy. Mianowicie Kuroki chce stanąć w 
Mukdenie pierwej, niż Kuropatkin, który — 
jak wiadomo — rozpoczął w tymże kie- 
runku odwrót, ale s powoda zbyt roz- 
eiągniętej liaji operacyjnej swyek 
wojski wielkieh nieporządków w ta- 
borze ros, nie może pośpiessać, 

Zachodzi zatem wielkie prawdopodo- 
bieństwo, że Kuroki uprzedzi Kuro- 
patkina. 

Petersburg 11 czerwca. Ros. aj. tel. donosi 
z Mukdenu z wczoraj: Armja jen. Kuroki rozpo- 
Gzyna marsz naprzód. Nasi wywiadowcy zauwa- 
żyli znaczne siły jap. w okolicy Sai-ma-tsi. €o- 
dziennie odbywają się małe potycz- 
ki. My powoli się cofamy przed przewa- 
żnemi siłami nieprzyjacielskiemi. 

Tokio 11 czerwca. (Oficjalnie). Jen. Kuroki 
donosi: Oddział jap. zajął d. 7 b. m. Sai- 
m a-tsi. Po naszej stronie było 3 sabitych i 26 
rannych, nieprzyjaciel zaś pozostawił 23 zabi- 
tych; nadto 2 oficerów i 5 żołnierzy ros. wxię- 
liśmy do niewoli. 

Jap. zajęli dnia 7 b. m. Hsia-jen i wy- 
parli nieprzyjaciela ku 'Fo-mu-ttóng i 
Kai-ping. Nieprzyjaciel liczył 4000  kawalerji 
x 6 działami. Po naszej stronie 3 zginęło, a 1 


Zakład art.-fotograficzny 


| Oraz 


Pierwsza krajowa pracownia klisz E1 


ma cymku i miedzi 


T. JABŁOŃSKI — Kraków, ul. Franciszkańska 6. 


„GŁOS KARODU* 


porucznik, 1 podporuesnik i 28 żołnierzy lekko | 


rannych. 

Tokio 11 czerwca. (Tel. wł.) Wszystkie 
potyczki, które do tej pory stoczyły 
przednie straże wojsk Kurokiego i 
Kuropatkina, zakończyły się klęska- 
mi Rosjan. 

Cofające się wojska ros. są zupełnie 
zdemoralizowane z powodu: 

1) ciągłych klęsk; 

2)z braku żywności; 

3) z braku amunicji. 
Kaczka dziennikarska. 

Londyn 11 cserwea. (Tel. wł.) „Daily Chro- 
nicie* donosi z Tokio o rzekomym tajnym ukta- 
dzie uustro-rosyjskim, że w razie upadku Portu 
Artura wojska austr. stojące w Galicji wkroczą 
do Król. polskiego, aby rapobiedz spodziewane- 
mu powstania. 

Wiedeń 11 czerwca. (Tel. wł.) Wszystkie dzi- 
siejsze dzienniki uważają doniesienie „Daily Chro- 
nicle“ o rzekomem wysłania wojsk aastr. do Król. 
polskiego za kaczkę dziennikarską. 


Zamach na cara. 

Londyn 11 czerwca. (Tel. wł.) „Daily Mail“ 
donosi, że w nocy z 6-ge na 7-go b. m. w pa- 
łacu cesarskim w Carsklem Slele odkryte dwie 
maszyny piekielne. Były one położone w takteh 
pudełkach, iż zdawało się, że są to pudełka 
do cygar. 

W Carskiem Siole przebywa obe- 
cnie car Mikołaj g żoną i całym dwo- 
rem, 

Jedna z maszyn słożona była w po- 
koju, w którym car udzielawsudjencji, 
druga w pokoju jadalnym. Maszyny 
te, które w chwili znalezienia już funkcjono- 
wały, miały mechanizm zegarowy icząs 
wybuchu był nastawiony na tą gedzinę, gdy 
car przebywa w jednym lub drugim pokoju 

Władze pałacowe chciały caty wypadek za- 
tuszować, mimo to przedarł się on do wiadomo- 
ści pablicznej i wywułał wieikie przeraże- 
nie. Fakt bowiem, że spiskoweom u: 
dało się dotrzeć do strzeżonego pa- 
łaca carskiego dowodzi, że partja rewo- 
lucyjna w Rosji posiąda stronników wśród kół 
dworskich. 

Zamach na posła rosyjskiego. 

Bern szwajcarski. 11 czerwca. Wczoraj o gode. 
1 pop. jakis mężczyzna strzelił z rewelweru 
do posła rosyjskiego Zadowskiego. Poseł jest 
raniony w głowę, zdołał jednak jeszcze 
dojść do swege pomieszkania. Jak się zdaje, ra- 
na jest ciężka. 

Bern 11 czerwca. Sprawcą zamachu na Za- 
dowskiego jest res. inżynier bar. lini- 
eki, który od dwóch lat mieszka w Bernie. Za- 
macku dokonał na ulicy, w tej chwili znpełnie 
pustej. Ilniskiego aresztowano. Sądzą, że jest 
on umysłowo chory. Źyciu pesła bezpośre- 
dnio nie grozi niebezpieczeństwo. 

Bern 11 czerwca. W sprawie zamachu na 
Żadowskiego donoszą następujące autentyczne 
szczegóły : 

Wczoraj po poładnin około gode. 1-szej jeden 
z tutejszych obywateli zanważył na ulicy Zwiąe- 
kowej dwóch mężczyza, żywo z6 sobą rozmawia- 
jących, 8 potem, oddaliwszy się nieco, usłyszał 
strzał. Wówezas spostrzegł, jak jeden z nich 
padł na ziemię, jednakże wkrótce się podntósł, 
podczas gdy drugi uciekł. Świadek ów schwy- 
tał go i oddał w ręee polieji. Znaleziono przy 
nim rewolwer 7-milimetrowy z nabojami. Zapy- 
tany, natychmiast przyznał się do zamacha na 
pesia. Tlmicki był poprzednie inżynierem. Jak 
słychać, obecnie jest on peddanym tare- 
ekim i oświadcza, że ma de rządu ros. roz- 
maite pretensje, których bliższe szczegóły jednak- 
że nie są znane. Jak się zdaje, są ene natury 
prywatnej. 

Przed mniej więcej rokiem Ilnieki przedsta- 
wił się postowi ros. i wręczył mu memorjał w 
sprawie swych pretensyj. Poseł przyrzekł memo- 
rjał przesłać do Petersburga, co też uczynił. Jak 
się zdaje, brak odpowiedzi spowodował go do 
wykonania zamacha. Od ezasu do czasu pisywał 
on szereg listów z pogróżkami do rosyjskiego 
poselstwa. Listy te wczoraj złożono na policji. 

Bern 11 czerwca. Rada związkowa uchwaliła 
wczoraj po południu na nadzwyczajnem posiedze- 
niu wydać Ilnieckiego prokuratorji. 

Pref. Koher wydobył kulę. Spodziewają się, 
że uda się wyratować posła. 
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TELEGRAMY. 


Ustawa wojskowa. 

Wiedeń 11 czerwca. (Tel. wł.) „Zeit“ donosi, 
że obu pariamentom na jesieni będzie przedło- 
Żona nowa ustawa wojskowa na lat 10. Nowa 
ustawa wbrew zapowiedziom nie wprowadza 
służby dwuletniej lecz trzyletnią, ze wzglę- 
du, że wprowadzenie służby dwaletniej wymaga 
wielkich kosztów. 

Natomiast kontyngent rekruta ma. 
być podwyższony, gdyż tego wymagają 
stosunki pelityczne Austro-Węgier. 

Ministerstwo wojny nie kryje się z tem, że 
napotka na wielkie trndności ze strony parlamen- 
tów, liczy jednakże, że mimo to ustawa zosta- 
nie uchwaloną. Znown enerzja hr. Tiszy daje 
pewną gwarancję tegoż. 

Afera Combesa. 


Paryż 11 czerwca. (Tel. wł.) Podczas obrad. = 
w Izbie depatowanych przyszło do żywych we 


scen z powodu sprawy Kartuzów. di 

Combes oświadczył, że Millerand wie, iż 
w sprawie Kartuzów on wypełnił swój obowią- 
zek. Jema i jego synowi przed kilka miesiąca-* 
mi ofiarowano dwa miljouy, aby tyl- | 
ko wniósł projekt ustawy, pomyślny 
dla Kartnzów. (Długie i żywe poruszenie w 
Izbie). 

Fakta te podał minister zaraz do wiadomo- 
ści Rady gabinetowej, która złożyła mu gratu- 
lacje, jednakże z wyższych względów po- 
litycznych zachowała milczenie. Mil- 
łerand zna ten wypadek. (Oklaski na lewicy). 

Dep. Renault-Morliere chce interpelować 
Combesa w sprawie zamiaru przekupienia go. 

Combes daje wyjaśnienia i zaznacza, że nie 
zna nazwiska pośrednika. 

Dep. Pichat oświadcza, że jeżeli Combes 
dwóep miljonów nie dostał, to tylko dlatego, że 
Kartuzi nie chcieli mu ich daćzDawa- 
no 300 tysięcy z góry, a dwa miljony 
w razie pomyślnegoj wyniku. (Okrzyki 
na lewicy: Kto?). 

Combes: To jest bezwstydne oazczerstwo. 
(Dłagotrwałe poruszenie). i o 

Na wniosek dwóch deputowanych za zgodą 
Combesa uchwaliła Izba we wtorek wybrac 
komisję śledczą. 

Stanowisko Combesa uważają za 
zachwiane. 

Hiszpanja a trójprzymierze. 

Madryt 11 czerwca. Deputowany hr. Roma- 
nones ouegdaj ogłosił rewelacje o rzeko- 
memprzystąpieniu Hiszpanji do trój- 
przymierza. Rewelacje te są przedmiotem. 
żywych komentarzy w prasie. Hr. Romanones 
oświadczył, po formalnem zaprzeczeniu tego twier-- 
dsenia ze strony prezydenta gabinetu Maury, że 
otrzymał tę wiadomość od b. ministra Groirard. 
Tenże jednakże temu również zaprzeczył. 


a kkk RKM NAME — aw 2 TREJ 
mę k Eg 


Londyn 10 czerwca. Wczoraj odbył się objad. 
galowy w pałacu królewskim na cześć areyksię- 
cia Fryderyka. 

Paryż 10 czerwca. „Petit Journal“ donosi, 
że w ministerstwie marynarki rozważają ewen- 
kj wysłania 2 okrętów wojennych do Ma- 
rokka. 


De —IEDEOREJ 
Kursy telegraficzne. 

Wledeń 10-go czerwen.—(Giełda pop.). — Godzina 3-— 
Marki 117:38 Benta majowa 94925, Weg. renta korono» 
wa 97'15, Aksje awstr. zakładu kredyt. 638-765, Akcje węg. 
748—, Akcje Anglobanku 278—, Akcje Uniobanku 519— 
Akcje Liinderbanku 44650, Azcje kolei państ. 633 75 Lom- 

dy —*—, Akcje fabryki broni 474—, Akeje tytonio © 
A 50, Akcje Alpiny 409*— Losy tureckie 12775, But e 


€ukie: (słaby) 41'265, — spirytus (osłabiony) 46:60, ra:  * 
fta niezmieniona. 

Berila 10-go czerwca. —(Giełda wiccz.). — Austrysck:g 
Akcje kradytowB 400-90, Towarzystwo dyskontowe 18375, 
| oc dat awg nna s 

NADENE ANE. 

Urie ST ari E e aa wini < zw + — 
Cudownym jest skutek, jaki osiągają damy przex 
używanie prawdziwego angielskiego mleka ogórko- 
wego. Usuwa z twarzy po kilku dniach piegi, wyrzuty 
i inne choroby skórne, wyrównywa zmarszezki i fałdy, 
użycza twarzy, nie szkodząc skórze, świeżą, białą cerę. 
Jestto środek odznaczony na wystawach w Paryżu i Wie: 
dniu, który nietylko u nas, lecz także i w Anglji prze- 
wyższa inne wszystkie tego rodzaju preparaty. Cena flas 
szki 2 korony, do tego prawdziwe angielskie mydło ogór- 
kowe 1 kor. i puder 1 kor. 20 hal. Do nabycia w każdej 
aptece. Główny skład: C. Baiassa's Apotheke Bndapeskt 
Erzscheifalva. 


Peleryny Zakopiańskie. J- 
Najtańsze źródło zakupna peleryn męskich i damskich na 
w Bazarze wyrobów krajowych ki 


J. F. J. Komeundziúáski, Zakopane. 


wykonuje: Zdjęcia fotograficzne portretowe w rozmaitych for- 
matach, dalej architektoniczne i reprodukcje z obrazów. 
isze na cynku i miedzi wykonuje się zapomocą autotypji, 


cynkografji i t. d. 


(Najnowsze ulepszenia techniczne). 
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„GŁOS NARODU". 


Jeśli kto potrzebuje 


ZARZĄDCZYNI 


intaligentn. znającej się na kuchni i go- 
apodaratwie, uczciwej, pracowitej, wie- 
ku 37 lat, raczy się zgłosić listownie 
post rest. Sanok „Ilona“. 2263 2 2 


ťa E oo 
m Znakomita, 5 klgr. franco 
— ok oclona za zalłozką : 


Mexiko wyborna . . . Kilo zł. 177 


Kuba pert. n szlachet. „ „ 170 
ława ff niebieskawa. „ „ 150 
Snivador najlepsza. . „ „ 1:80 
Campinas pyszna... „ „ 135 


Cennik darmo. Wprost przez Colonial 
Ampert Compagnie Fiume 133/17, 2223 
R a ach 


Dochód 
nieograniczony 


sapewnić sobie mogą wszędzie osoby 
nczciwe, gotowe zająć się rozszerzaniem 
wydawnietwa religijnego i popularnego 
we wszystkich językach. Warunki bar- 
duo Korzystne. Szczegóły bezpłatnie. 
Reński Zakład Wydawniczy. Kolonia 

(Koeln) Badstr. L 2117 2 6 


Zakład pogrzebowy 


jest do sprzedania 


w kakdym czasie, z wszystkiemi, do 

tego Zakładn potrzebnemi i goto- 

towemi rekwizytami i przyborami oraz 
z koncessyą. 


Tomasz Hatłas 
w Wado wicach ul. Tatrzańska. 


Siwe włosy lub broda 


otwnymują natychmiast pierwotną 
barwę tylko po użyciu 

,NUCINY VITEK'A 
| (EKSTRAKT ORZECHOWY). 
| 1 fakon z objaśnienia użycia I kor. ' 
y Idealny środek do farbowania 
*osów, pod gwarancyą nieszkodli- 
wy, zabarwia trwale, nie posiada tłn- 
gzomi, nie odbarwia się. Od wielu lat 
$ maprowadzony w Austzji i Niemozech. 
1 Główny skład i wysyłka: 
1Fr. Vitek & Comp., Praga, 
4 assergas:6 31. 10 

Do nabycia w Krakowie: droguerya ' 
} Zopoth i Spółka. 


S l 
najprzedniejszą sezonową jarzynę 
iłoborowej jakości, świeżo ciętą, 
wysyła w każdej ilości po 90 h. 
za kilo Julian Olearczyk, 

Żółkiew. 2202 5 10 


= Pomocnik handlowy 


z działa korzennego i farbowego obro- 
tny i szybki w ekspedyowanin znajdzie 
natychmiast posadę w handlu H Skv- 
wrońskiego w Tarnopolu. 2950 3 4 


| i 
ę 


Pw Lai śe 


ea 


Marka chrom: kotwica. 


Liniment. Caps. Comp. 


z Riohtera apteki w Pradze, 
uznane powszechnie jako naj- 
doskonalsze bélo uśmierza- 
jące nacieranio, jest w wszyst- 
kich aptekach po oanie 80 szel., 
Kr.1.40 i po 2 Kr. do nabycia. 

Przy kupnie tego wszędzie 
ulubionego Środka domowego 
należy przyjmować tylko ory- 
ginalne butałki w pudełkach z 


naszą markę oołuronaą „kKoł- 
wicą'' z apteki Richtera, wten- 
ozas ra być pewnym, że się 
otrz 0 preparat 
owu TAPSŃ 
Apteka Richtera [/ | 
pod „złotym Iwom" 
w Pradza, | 
4% I. ulica Elźbiety 5. ee 


358 


7 3% 


Do wynajęcia na lato 


na wsi, idealniy zdrowy, urządzon 

dom wśód łąk i ogrodów; E, Ko. 

tei i kościół blisko. Ceny umiarkowane 

BDliższą wiadowość „K. S*. Sieniawa. 
2166 5 3 


każdej gotowalni. 


(IEF zy. 


NAJWIĘKSZY ZAKŁAD POGRZEBOWY 
JANA WOLNEGO 


Główny skład i fabryka trumien przy ulicy św. Tomasza L, 4 (tuż przy 
placu Szczepańskim) Telefon Nr. 331, Filia ul. Kopernika L. 6. 
Zakład urządza pogrzeby dla wszystkich stanów, załatwia sam wszystkie 
formalności, uehylając pozostałej rodzinie wszelkich trudów. Również 
podejmuje się przewozu zwłok do wszystkich krajów Europy. 
Na żądanie spłata w ratach miesięcznych. 
Posiadając własue KATAKUMBY, odstępuję miejsca pojedyncze na 
wieczne czasy, lub przyjmuję zwłoki do tymczasowego przechowania. 
UWAGA. Niektórzy z przedsiębiorców krakowskich ogłaszają się, iż 
mają własny wyrób tramien, eo jest niezgodne z prawdą, gdyż żaden 
z nich nie ma fachowego uzdolnienia, a tem samem i trumien mu 
wyrabiać nie wolno, a tylko ja jako majster stolarski prawo to mam 
i faktycznie trumny wyrabiam. 


Pierwsza dziś w Austryi 


Fabryka maszyn rolniczych F, Wichterle 


POLECA NA SEZON 


oryginalne Zniwiarki, Kosiarki „Mec. Cormiek*, (dostarcza wszyst- 
stkie części do tychże}, oraz patentewane i odznaczone pierwszą nagrodą na 
wystawie w roku 1808 w Pradze Meteory i Lecomobile benzynowe, 
spirytusowe i petrolinowe, Hiioesrnie patentowane ma każowych łożyskach, 
Kieraty, Siewniki „Montania* patentowane, najwięcej ulubione, 
które równo i lekko pracnją tak w górach jakoteż i w nizinwch, patentowane 
Grabiarki sprężynowe i wszelkie inne sprzęty rolnicze. 
Zlecenia pod korzystnymi warunkami apłaty przyjmuje tylko nasz główny 
zastępea 


Franciszek Albin w Podgórzu obok kościoła. 
2951 25 


Cenniki przesyła na żądanie darmo i opłacone. 


Do codziennego użytku z wodą do mycia, 


Chemieznie czysty Kaiser. Borax jest najnaturalniejszym, najprzy- 
f je uniejszym i najadrowszym średkiem uplększającym na skórę, czyni wodę 
È miękką. leczy szorską i nieczystą skórę i czyni JĄ Czystą I białą. Uznany 
É antyseptyszny Środek do pielęgnowania ust | zębów i w lecznictwie. — 
É Ostrożność przy zakupnie! Prawdziwy tylko w ezerwenych kartonach po 
+ pe 15, 30175 hal ze szczezółowem obiaśnieniem. Nigdy nierozpuszczalny! 
4 Dalej mydło boraksowe, mydło liliowe. mydła toaletowe, proszek boraksowy 

ds zębów i perfumowany Kalsar Borax. — Jedyny fsbrykant na Austro- 
Š Wegry: GOT LIEB VOLTH, WIEN il/i, 

eae 


Wobec bliskiej 


1814 3 5 


Do sprzedania 
budo wy kanałów jeden rok używana, zupełnie nowa 
poszukuje Zarząd dóbr Boięcin stacya | młocarnia 4 konna parowa z dwo: 
kol. w miejscu, poczta Trzebina, zbytu | ma przyrządami oeyszczącymi z kłoso- 
na kamień ciesewy wybornaj | wnikiem i cylindrem sortującym fabryki 
jakości, lub pcz na kamieniołom. | Wichterlego. Oglądać można K. Rice 
2211 4 4 


Kobierzyn p. loco. 214678 


f | APTEKARZA 
jA. THIERRY'ego BALSAM 
i najlepszy dystetyczny środek domowy 
przeciwko oiężkiemu trawienin, osłabieniu, nudności, 
nalanin ete., uśmierzający kaszel i kurcze, odflegnia- 
jący, przeczyszezający. 12 małych lub 6 podwójnych 
fiakonów francò wraz ze skrzynką K. 4. 
Apotheke zum Schutzengel A. Thlerry w Pregrada 
przy Rohitsch- Sauerbrunn. 
Prawdziwy tyłka z obek umieszczoną marką ochronną. 
ten ug * się mieć w każdej podróży na 


S3 / 


wssystkie wypadki. 1628 bl %0 
Głowny skład dła Galloyl: $. Ruoker Lwów, 


Takie piękne, długie włosy na głowie 


nrosną tylko przez używanie mojej znakomitej ces. król. wyłącznie uprzyw. 


rezedowej pomady kędzierzawiącej. 


Przy regularnem używaniu, nawet bardzo wyłysiałe miejsca na głowie, bujnie wło- 
sami porosng; szpakowate i rude włosy stają się ciemnymi. Pomada ta wzmaenia włosy 
w dziwny sposób, usuwa wszelkiego rodzaju tworzenie się łupieżu w przeciągu kilku 
dni zupełnie, zabezpiecza eałkowicie w najkrótszym czasie wypadanie włosów i na 
zawsze nadaje naturalny połysk włosom, które stają się 


KĘDZIERZAWYWI, 


i zachowuje je przed zesiwieniem do późnej starości. Wskutek swego bardzo przyje- 
mnego zapachu i wspaniałego wyrobu, — tworzy prócz tego pomada rezedowa ozdobę 


Cena słoika z opisem użycia (w 7 językach) 1 złr. 5O ct., pocztą L złr. 60 cr.— 
Odsprzedającym znaczna zniżka. 


Fabrykę | główny centralny skład rozsyłkowy hurtowny I częściowy ma 


CARL POLT's Nachf. A. Griessler 


Parfiimarie In Wien, XVII B. Hernals Veronikagasse 29. 
Zamówienia z prowincyi za gotówkę lub za zaliczką będą natychmiast wykonane. 
z Skład w Krakowie w aptece H. Bartmańskiego, ul. Grodzka; we Lwowie w aptece 
Ruckern pod „złotym oriem*; w Nowym Sączu w aptece L. Georgeon; w Bochni 
w aptece St. Pawłowskiege; w Kołomyi w drogueryi Filipa Fernbacha. 
GMB TTE 


„GŁOS NARODU". 7 


| PANIENKI 


nczęszczającea do zakładów nankowysch, 

rzyjmuje na mieszkanie zca- 
em utrzymaniem wdowa bezdzieżną 
po wyższym urzędniku. — Na żądanie 
fortepian do użytku. Kraków, ulea 
Łobzowska L, 8, I-sze piętro drzwi 
na lewo. 2111 9 10 


Poleca się w wielkim wybozze za- 
rzutki, ulstry. ubrania marykarkewe, 
frakews, po umiarkowanych esnach. 
Kupuje i sprzedaje używane rzeczy. 
Wojciech Sejmej 


ulica Stolarska 6. 


Do 2908: miesjęcznić 


= z A 


500 zł. -=_= 


(także jako dochód uboczny) mo- 
że każdy, łatwo uczciwie i bez 
kosztów zarobić. Proszę posłać 
natychmiast swój adres pod: 
nN. K. 327- Steiuhanseu & Cie 
Karlsruhe (Baden) Amalienstrasse. 


1246 4 0 2037 9 25 


EPILEPSYA. 


Dom parterowy 


o 6 ubikacyach, z ogr dəm z % fron- 
towym plazem badowlanym tnż przy 
stacyi kol Tsrnów dv sprzedania. 
Wiadomość w Adm. „Għ sa Narodn+. 
2808 28 4 


nerwowe przypadłości, niech zażąda o 
tem broszury. lo nabycia darmo i o- 
płatnio przez privi. Schwanen-Apethelea 

Frankfurt a. M. 1464 3 BR 


DWOREK 


w ogrbdze, o 2 kilometry od rogaćlsi 

Krakowa z 6 pokoi i kuchni do wyna- 

jęsia lub do sprzedania, wiadomość 

w Kancelaryi fabrycznej Wolska |. 2% 
“269 EL 8 


Urzędnik pomocniczy 
pocztowy w Bursztynie poszukuje 
zamiany na Kraków lub najbliższe 
okoliee Bliższe informacye listownie. 
Zgłosz. do urzędu pocztowego w Bur- 
aztynie. 2262 2 3 


Masło dworskie 
doserowe i kuchenns 
co dzień świeże. w Fazarze spożyw: 


czym Michała Nodzeńskiego, 
Kraków, ul. Fi ryańska L. 40. 


Wysyła na prowincvę Gdwrótnie za 
zaliezką 9145 8 14 


| 
i 

= 
© 
„km 


|=— EA © 
a — >= 2 = R c 
AN A Egi 
ki wW płynie. E C= s H co s 
jE a e Zem E 
| Doskonale odtłuszeza i odkaża ||E CO SZ Sgi 
skórę, zapobiega wypadania wło- : E =" 3 SZ. © Q = 
sów. wzmaenia ieh porost. kla == BRC © = „e E 
Do nabycia w zasobniejszych } | 5 [> — PRE E | [2 z 
aptekach, drogaeryach i składach | = ZIE £ A E 5 
i m! 1987 $| $ MIN a S 
Gtówne składy we Lwowie: | SS SS -= Uis ž 
Hay, Mikolasch ; Kraków : Raim — = e £ 

mer | RE 5 ==ą 


Kamienica Il powa  |-qewzzewaczen wos 
/ -BAAS SASA 
z ofieyną, z ogródkiem, przy ul. Mi- | 
chałowskiego, przynosząca 87/, netto, | BB | 


jest za cenę 50.009 kor. de sprae- 
Do sprzedania 


majątek ziemski 


Zgłoszenia p-zyjmuje: Gustaw Stry- 
we wschodniej Galicyi 


eharski, „Glo: Narodu“ w Krakowie. 
45 minat od staeyi kolejowej, obszaru 


2158 R 0 
Ulubione Pachnidło 

2518 morgów w czem 1800 mrg iasi., 
Śliszny pałac, tartak, młyn, zaprowa- 


elegan:kiego świata. 
dzone światło elektryczne. Budynki 


gospodarcze prawie nowa, pooma i te- 
legraf w miejsca. Cena 570.000 aìr. 
Kapital potrzebny do 300 
tysięcy młr. Blikszej wiadomości 
udziałi Gustaw Strycharski „Głos Na- 

3142 8 10 


WDOWA. 


po prywatnym ofieyaliście, osoba wie- 
kowa, chora nie zdolna do żadnej 
cy, a pozostająca baz Środków do śp- 
a cia, błaga litościwe serca o pomes. 
eea i Łaskawe choćby najdrobniejsze datid 
c prosi nadsyłać na reee Adm. „Głos 
Narodu“, dla Zarzyckiej, lub też m 
pod adresem Marya Zarzyaka, ul. -= 
ska I. 9 u, dozorey domu. 2082 8 0 


Do nabycia w większych skła- 


dach perfumeryj. 
= 

„Jeżeli kto kasalo w sposób rozpaczny, 

niech tylko zażyje Pastylek Gerandella*, 


| Dosyć jest ras spróbować, żeby się przekonać o skuteczności 


PASTYLEK GERAUDEL'A 


Nieomylnych w teczeniu Nieżyta, Koszia nerwowego, Zapalenia opłucnega, 
Chrypki, Zakatarzeala, irytacyl piersiowej, Astny, eto., 

szhędnych dia osób, które zbyteczale gło nitrudzają. 3080 8 16 

Bardzo użyteczne dla Palących. 

Pudełka zawiera 72 Pastylek i sposób zażywania takowych. 

Do nabycia we Lwowie: w aptekach PP. Mikolaseha, Wewiórskiego i Ruekora; 

w Krakowie: w autekach PP. Wiszniewskiego i Redyka. 

Be ||| 13% - ae 1. a A O EO KAZ "A A POWO AA $i 
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| Kto cierpi na padaczkę, kurcze i inut 


|. 


|| 
e” 


æ- 


„SŁOS NA 


Wart 


RODU”. 


„WSPIERAJMY CODZIEN PRZEMYSŁ OJCZYSTY". 


smaczpego jadła tkwi nie w samej przyjemności, towarzyszącej jedzeniu; im bowiem potrawa smaczniejsza, tem też 
łatwiej ją strawić i tem bardziej wykorzystuje się zawarte w niej pożywne składniki. Fakt ten tłómaczy powodzenie 


Maggi" przyprawy do zup i rosołów. 


Dla ogan, ij gospoayni stanowi ona zdawna uxnany, tani Środek w celu nadania silnego, miłego smaku mdłyma 
zapom, rosołom, bolionom, sosom, jakoteż jarzynom, jajecznicom i t. d, Z powodu znacznej wydajności nie należy ję 
nigdy brać za wiele! Dodawać depiero po ugotowaniu! — De nabycia we wszystkich handlach kelealłalnych I spożływ» 
czych eraz składach sptecznych we fiaszeczkach, począwszy ed 50 h, (ponownie uapełn. 40 h.). 36 


Tirer odznaczenia: 4 wielkie nagrody, 26 złotych medali, 8 dypl. honor., 5 honor. nagród, Sześciokrotnie poza konkursem m. i.: na wystawach światowych w Paryżu r. 1889 i1900 (Jullus Maggi jako sędzia). 


R z CA 


Wybór stósownych książeczek 

i obrazków na premija dla 

dziatwy po możliwie najtań- 
szych cenach — poleca 


Księgarnia katolicka 
Bre Władysł. Miłkowskiego 


w Krakowie, 1788 


ulica ów. Jana 6, (Hotel Saski). 


Tamże wyszedł: 
Rladezy Przewodnik po Krakowie 


Cena 20 halerzy. 


Celujący uczeń 
gimnaryum poszukuje na 
wakacye lekcyi na prowincyi za mier- 
mem wynagrodzeniem. Łaskawe zgło- 
amaia: „O. Z." post. rest Bochnia. 
3280 1 3 


Ogłoszenie konkursu. 


W gminie Zakopane są do obsadze- 
nia 8 pesa dy policyantów gmin- 
mych, do których jest przywiąsana płaca 
owna 606 koron, umundurowanie i 
mieszkanie przy Urzędzie gminnem. 

Ubiegający się o tę posadę, winni 
»rykasać sio: 

a) świadectwem moralności, 

b) nie przekroczony 40 rok życia, 

a) stanu wolnego lnb wdowiec bes- 
sietny, 

dy znajomość języka krajowego w 
«owie i piśmie. 

Kandydaci zgłosić się mają do koń- 
3a czerwca 1904 roku, wysłużeni przy 


-= daadarmeryi. policyi wojskowej lub 


miejskiej mają pierwszeństwo. 
Zakopane 6 czerwca 1904. 
Naczelnik gminy: 


3884 1 8 Dr. Chramiec. 


| wii” .)' a A" "SEE 
|Nasza największa troska ? 
tę dia każdege pożyteczną i zajmu- 
jasą broszurę żądajcie darmo i opła- 


tnie przez E. Smetaezka Miineken II 
Brieffach 106. 2191 10 58__ 


Wykaz wolnych posad 


pządowych , publicznych 
i prywatnych 2185 


„JEŁEN%* 


ulicy Kanoniczej Nr. 16 w Krakowie. 


M. Jakubowski w Krakowie 


poleca Magazyny własne, bogato zaopatrzone 
w Krakowie, Sukiennice 26 I 27, we Lwowie, pl. Maryacki 10. 
Sprzedaje po cenach najniższych: Wyreby z newege srebra, srehrzone, czyli 
z tak zwanego ohlńskłege srehra, z hrenzu Í ze srebra prawdziweg» 13 próby, 
ze złota dla użytku kościelnego i domowego. 


RACZYNIA i ZASTAWY STOŁOWE. 
Osoby żądające ulg w wypłatach zechcą zgłaszać 


Kasyno w Chrzanowie 


poszukuje służącego kawalera, 


aca roczna 400 kor. oraz bespla- 


O 
na °| -owe 
polecamy | tne mieszkanie i całe utreymanie. Kan- 


pożyczki amortyzacyjne poleen ae zas) bony zywa 
dapeszcie i po za granicami aż do 3/4 Poszukuje umieszczenia 
wartości szacunkowej na I. i IL miejsce | poraya młody, bezdzietny, jako se 
pomocnik buekałtera, kasyer, magazy- 

í bi tę PEED m nier przy rafineryi, cukrowni, kopalnia 

ho i ps - 5 

Krodyta osobiste „iarom. areni: | zee ya Maai 
8 

przemysłowców, z poręczeniem lub bez! Celem utworzenia z począt- 
na 1—15 letni czas trwania, szylbke, | kiem roku szkolnego 1904/1905 
F ` ; gimnazjów krakowskich, poszu- 
Pokrycia dla wa. i i prywatnych kuje Administracya szkolna w 


wszorzędne instytucye finansowe w Bu- S 
krotars prywatny w większym skarbie 
od 15 do 65 lat. 
itd. £ © Mm może objąć dział gospo- 
ków rządowych i prywatnych, żak — p. przez ganek. 2879 1 
pewnie i dyskretnie. klas równorzędnych dla 
zachodniej części miasta t. j. 


Meller Lajos és "rarsni w dzielnicy IV ewentualnie w in- 
Baakcommission 
Budapest, VI., Dávid-uteza 15. 
(Firma protokołowana). 
(O markę na odpowiedź uprasza się). 


nych dzielnicach 


pomieszczenia 


składającego się co najmniej z 4 
sal szkolnych, pokoju dia kiero- 
wnika, gabinetu na zbiory i mie- 
szkania dla stróża. 

Oferty zaopatrzone planami mo- 
żna wnosić do 20 czerwca 1904. 


C. k. Delegat Namiestnika $ 
927718 Fedorowicz. 


Do parowej maszyny 


poszukuje się pompy używa- 
mej lecz w dobrym stanie o sile 
4—3 koni. — Oferty przyjmuje 
$ | Dział inseratowy „Głosu Narodu“ 
= | pod lit. „K. S. 160%. 2261 28 
(| OUGGKOREKI 


| PANNY 


z dobrego doru, uzdolnione w ha- 
fcie kolorami j złotem, znajdą na- 
tychmiast umieszczenie W pierwszo» 
rzędnej pracvwni robót kościelnych 
we Lwowle. — Zwraca sle koszta 
podróży. — Zgłorzenia adresować 
pod: Praca 12 Lwów poste restante. 
2182 6 6 


2189 16 72 


MYDŁO SCHICHTA 


„KLUCZ 


MARKA OCHRONNA: 


Najlepsze, najwydatniejsze 

i dlatego rajtańsze mydło. 

Wolne od wszelkich szko- 
dliwych domieszek. 


Gorzelnik 


z 20-letnią praktykę Poznańczyk obe- 
znany z Rajnowszemi urządzeniami, 
posiadający chlubne Świadectwa, obe- 
znany z bnehalteryą, kasowością i mle- 
czatstwem, władający językiem polskim 
niemieckim i nieco rosyjskim, poszn 
kuje posady w Galicyi. Kopia świa- 
dectw na żądanie, Łaskawe oferty pod 
sdresem Jan Langie, akcyjna fabryka 
przetworów ebemicznych Dr. W. Sach- 
sa w Częstochowie 2285 1 1 | 


l 
Starszy człowiek 


się do kantoru przy 
2278 
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WYKAZ REALNOŚCI 
3 majątków ziemskich 
eelem sprzedaży lub dzierżawy, 


Jedynym, prawdziwym angielskim 


ŚRODKIEM PIĘKNOŚCI 


Panna inteligentna 


gospodyni zawiązałaby korespondencyę 
z mężczyzią starszym, na rządowem 


z wyższem wykształceniem uniwersy- 
teekiem, obecnie wskutek utraty wzau= 
ku pozbawiony kawałka chleba i środ- 
ków do przeprowadzenia dalszej ku- 
racyi, błaga w swem nieszczęściu ludzi 


Wykaz wolnych mieszkań 
„Informator* Kraków, ul 
italna 34, Ha Lwów Sykstuska 32. 


Dziś i codziennie 


w Teatrze uniwersalnym 
na placu Groble 
ydbywają się Przedstawienia 

ożywionych 2195 


tolosalnych roprodnkcyj 


najnowszych wypadków świata. 
Między innemi dokładne zdjęcia z terenn 
toczącej się obecnie 


zosyjsko-japofskiej wojny 


Początek o godz. 8 wieczorem. Fo 
przedstawieniu wamwaj do dyspozycyi. 


WUezeń VII kiasy 


realnej znejdnie utrzymanie ua wsi przez 
wakacys. Zgłoszenia adresuwać do Za- 
ządn szkoły w Zagórzu p. Babice ad 

Alwernia. 239 2 2 


Poszukuje miejsca 
do szycia krawieczgzny bieiizny i dzie- 
ginnych nbranek w domu prywatrem 
ni. Rskow;cha Nr Yi stróż wsi aże. 
3:93 3 


s 
u 


Wydawca: Dr. Anton: Beaupré. 


który już po 2 - 3 razowem natarciu działa skutecznie jest 


Balassa 


miłosiernych o jakąkolwiek pomoc i zaâ- 
opiekowanie się biednyn: kaleką. — 
Łaskawe datki przyjmuje Administracja 


stanowisku. — Przedewszystkiem czło 
wiekiem honoru. — Na anonimy nie 
odpowiadam 


„Winter“ restante Bor- 


angielskie At 0 stości z twarzy, wyrzuty, ||| 3433: XEJĘ ROK NEEE EAE IE EIIE IAA INORK 
10 pryszcze, piegi, plamy wą- ; < 
trobiane, liszaje i t. p. i nadaje Rządowo uprawniona 


W 


RZE 


= 


a | ć By =", 
ZE e A HOGNE F 
amerykańskie patent. pierścienie na nagniotki. R WISE 
,. Najlepszy i najpewmiejszy środek teraźniejszości, znakomicie M ERA Bi 
działający « natychmiastowo uśmierzajacy bol. 3 o nabycia we wszystkich apte- | PARPUMEJR 


kach I drogueryach. 1 -ztoka w koweacie ŁU hal, 6 sz uk w 


Przy przesyłce pocztą 20 ha!. więcej. 


Główny skład „zum Śamariter* Graz. | 


obliczu świeży młodzieńczy wygląd. 


1 flaszka 2 kor., do tego mydło ogórkowe 1 k., 
Puder kor. 1°20. 


Wysyła: Apteka C. Balassa 


Budapeszt — Erzsćbetfalva. 
Główne składy w Galicyi: Apteka Zygm. Ruckera Lwów, 


Æ i apteka F. Breyera, Przemyśl, Plac „na Bramie“ L. 4. 


Cook'a & Jobnseon’a 


Muasir odpowiedzialty: Dr. Antoni Besuprć. 
Papier z fsbryki Braci Fisftowscich w Bielsku. 


Fabryka wód mineralnych tocznych i spoepalnych letniczych 
K. RZĄCA i CHMURSKI 


w Krakowie, ul. ów. Gertrudy KL. 4, i 
i trolą komisyi Przem Towarzystwa Lekarskiego 
zi 3 u > polecone cam. owarzystwa 1768 
WODY MINERALNE SZTUCZNE 
odpowiadające składem chemicznym wodom : Billiskiej, Gleskacbierskiej, 


Solterskiej, Visby, Marionkadzkiej, Hescborg, Kissiagen, mdzież specyalne 
e (AMI EOWA, bromawą, jodową, telasistą, kwaśną oraz wody 


1147 7 10 


NOKAOKIOKIKIKKIKIKICJE 


minerale normalne z przepisu Prof. Jaworskiego. — Dprzedaż 
y y -I cząstkowa w apiekach i drogaeryach. — Cenniki na żądanie darmo. 
an z RZA 


NG EAC. KARE ANAO KOCK. 


pudełeezku 1 Kur. | 
goli 4 30 | 


-7 


